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Likwidacja szpiegowskiej centrali 
Rząd Węgierskiej Republiki Ludowej 


wydala trockistowsko-titowskich szpiegów, 


prowokatorów i dywersantów imperialistycznych 
Nota rządu węgierskiego do Jugosławii 


BUDAPESZT (PAP). — Węgierska 
Agencja Tolegraficzna donosi, że 
rząd węgierski złożył w poselstwie 
jngosłowiańskim w Budapeszcie notę 
następującej treści: 

{N7 procesie przeciwko zdrajcom 

ojczyzny—Rajkowi i jego wspól- 
nikom — dowiedziono, że czołowe 
osobistości obecnego rządu jugasła- 
wiańskiego brały udział jako inspira- 
torzy i organizatorzy w spisku, który 
zmierzał do obalenia Węgierskiej Re 
publiki Łudowej, do. zamordowania 
czołowych węgierskich mężów stanu 
4 do przywrócenia na Węgrzech ustro 
ju kapitajlstycznego 1 faszyzmu. Do- 
wiedziono, że trzon obecnego kierow 
nictwe Jugosławii pozostawał od da- 


wn> w służbie imperialistów i stano- 
wit agenturę gestapo, a obecnie sta: 
nowi agenturę amerykańskich i an 
gielskich organizacji szpiegowskich. 
Dowiedziono, Że obecny minister 
Spraw Wewnętrznych Jugosławii — 
Kankovicz — przekroczył nielegalnie 
w październiku 1948 roku granicę wę 
gierską i w miejscowości Biritopuszt 
koła Peaks spotkał się ze szpicem 
Horthy'ego, szpiegiem amery 
kańskiej organizacji wywiadowczej, 
oraz jugosłowiańskiej UDB — Laszlo 
Rajkiem, wydając mu polecenie oba- 
lenia drogą zbrojnego zamachu stanu 
legalnego rządu Węgierskiej Republi 
ki Ludówej i zamordowania mini- 
stów: Rakostego, Farkasa i Geroe. 


Rozgałęziona sieć szpiegów Tito 


Dowiedziono, że dla dokonania 
tych morderstw Rankovicz, wykorzy: 
stując stanowiska dyplomatyczne, 
wysłał do Budapesztu w charakterze 
„specjalistów” agentów UDB — Joj- 
kovicza Í Joanovicza. Dowiedziono, 

je obechl przywódcy rządu jugosło 
wiańskiegu przyrzekli Rajkowi i jego 
wspólnikom pomoc zbrojną 1 inter- 
wencję militarną, że interwencję tę 
pszygotowywali oraz w związku z 
tym sprowokowali cały szereg incy* 
dentów granicznych. 


| 


W czasie procesu dowiedziono, że 
personel poselstwa obecnego rządu 
jugosłowiańskiego zorganizował na 
Węgrzcch rozgałęzioną sieć szpiegów 
ską i uzyskane materiały szplegow- 
skie przekazywał uprawiającym dzia 
łalność szpiegowską członkom misji 
dyplomatycznych i wojskowych ame 
rykańskich i brytyjskich. Dowiedzio- 
no także, że misja rządu jugosłowiań 
skiego w Budapeszcie hyła centralą 
spisku. który zmierzał do obalenia 
przemocą Węgierskiej Republiki Lu 
dowej. ` 


Bezprzykładny bandytyzm polityczny 


2; dziejach stosunków międzyna- 
rodowych. Faktów tych, dowiedzio- 
nych w czasie procesu, nie można u- 
ważać za nic Innego, jak polityczny 
bandytyzm. 

Na podstawie tych dowiedzio- 
nych i niezaprzeczalnych faktów 
rząd Węgierskiej Republiki Ludo- 
wej stwierdza, że obecny rząd Ju- 
gosłowiański uważał zawarty w 
grudniu 1947 r. pakt przyjażni, 
współpracy 1 pomocy wzajemnej 
z Wegrami za świstek papieru, 
już w chwili jego podpisywania 
oraz, że na długo przed podpisa- 
niem paktu rząd jugosłowiański 
organizował spisek przeciwko de- 
mokracji węgierskiej. Sam pakt 


Wszystko fa nie ma precedensu| 


był dla rządu fugosłowiańskiego 
tylko środkiem zamaskowania te- 
go spisku. 

Przemówienie obecnego premie- 
ra Jugosławii Tito, które wygłosi) 
on z okazji podpisania paktu w 
Budapeszcie, i na które powołuje 
się nota rządu jugosłowiańskiego 
z dnia 24 września br. — miało na 
celu jedynie oszukanie narodu wę 
gierskiego í stanowiło jedno z og 
niw oraz wyraz tej kłamliwej, po- 
dłej i dwulicowej polityki, którą 
trzon kierownictwa jugosłowiań- 
skiego, pozostający na służbie im- 
perialistów, prowadził od kilku 
lat, polityki, która została osta- 
tęcznie zdemaskowana na proce- 
sie w Budapeszcie. 


Mania wielkości dyktatora z Belgradu 


8 Rzad Węgierskiej Republiki Iw] 
dowej stwierdza., że zawarty w 
podstępnych celach i zerwany przez 
obecnych przywódców Jugosławii 
weglersko - jugosłowiański pakt aj 
przyjaźni, współpracy I pomocy wza 
iemnej — nie oznaczał żadnej jedno- 
slronnej łaski Jugosławii dla Węgier 
ani jakiegoś podarunku, który przy: 
nosił korzyść jedynie Węgrom. Ton 
noty rządu jugosłowiańskiego z 24 
wiześnia br. stanowi nowy wyraz 
szowinistycznej pychy 1 pogardliwe-| 
qo lekceważenia narodu węgierskiego 
oraz pospolitej manii wielkości, któ-/ 
re charakteryzują politykę obecnych! 


przywódców Jugosławii. Polityka ta 
została z pogarda potępiona przez 
węgierskie masy ludowe, które słusz- 
nie są dumne ze swych oslagnięć 
úraz swej walki o demokrację i so- 
cjalizm, 

4 To samo dotyczy twierdzeń no- 
+ Æ ty jugosłowiańskiej z 24 wrze- 
śnia br. w sprawie zawartego w 1947 
| róku układu gospodarczego i handlo- 
wego pomiędzy Jugosławią a Węgra- 
mi. Układ ten nie oznaczał pomocy i 
poparcia ze strony rządu jugosłowiań 
skiego dla Węgier, lecz pomoc i po 
parcie ze strony rządu węgierskiego 
dla Jugosławii. 


Rząd jugosłowiański bezwstydnie 
oszukiwał swych partnerów 


Zawierając tę umowę Węgry po-| 
szły na poważne ofiary, zgadzając 
na reorganizację przemysłu Wg- 
Jierskiego i na przeprowadzenie wiel 
kich inwestycji w interesie jugosło: 
wiańskiego planu 5-letniego, jedynie 
po to, by pomóc w ten sposób ludom 
Jugosławii, 


Rząd węgierski nie wiedział wów- 
czas i oczywiście — wiedzieć nie 
mógł, że rząd. jugosłowiański służył 
nie interesom ludów Jugosławii, lecz 
interesom imperialistów i zawarł u- 
klad z ukrytym zamiarem osłabienia 
przemysłu węgierskiego 1 gospodarki 


spośród czołowych 
rządu węgierskiego 
odwiedzili parokrotnie między ro- 


kiem 1945 a 1947 przywódców jugo- 
słowiańskich i odbyli z nimi narady. 
Lecz, gdy obecni przywódcy Jugosła 
wit powołują się na te wizyty, jako- 
by to byly dowody przyjaźni do Wę 
gier, to należy stwierdzić, że oni, 
„Na sposób pani Bodo klepią o czymś 
zgoła innym, gdy się ich pytają o ce 
nę wina”. Przywódcy węgierskiej 
demokracji ludowej i węgierskich ko 
munistów ieszcze nie podejrzewali w. 


czasie swych wizyt 1 podejrzewać 
nie mogli, że trzon kierownictwa Ju 
gosławii pozostaje na służbie impe- 
ralistycznych organizacji szpiegow- 
skich. Nie mogli oni podejrzewać, że 
przywódcy jugosłowiańscy zdradzali 
podstępnie własny naród, że uprawia 
Ją perfidna, dwulicową politykę, i że 
są wrogami demokracji i socjalizmu. 


Powoływanie się rządu jugosło- 
wieńskiego na dawne, przyjazne 0- 
świadczenia węgierskich mężów sta- 
nu, jako dowody, jest — przy rzeko- 
mo przyjaznej polityce Jugosławii w 
stosunku do Węgier—obłudne 1 śmie 
chu warte. Węgierscy mężowie sla- 
mu nie cofają niczego ze swych u- 
przednich oświadczeń o bohaterstwie 
ludu jugosłowiańskiego, który dal 
dowód tego bohaterstwa w wojnie 
przeciwko niemieckiemu faszyzmowi. 
Czynią oni jednak różnicę pomiędzy 
hohaterskim ludem Jugosłowiańskim, 
a jego obecnym kierownictwem, któ 
rego trzon zdradził i oszukał naród 
oraz uczynił z Jugosławii satelitę im 
perialistów, 

Q Nee insynuacje į oszczer- 
stwa pod adresem Związku 
Radzieckiego, zawarte w jugoslo- 


wiańskiej nocie z 24 września, do 
wodzą także, że obecni przywód- 
cy jugosłowiańscy stanowią sztur 
mowy oddział imperialistycznych 
podżegaczy wojennych i że z po- 
lecenia swych mocodawców z za- 
miłowaniem zajmują się prowoka- 
cjami, 

Nie dziwi to rządu węgierskie- 
go, ponteważ proces w Budapesz- 
cie ujawnił, że w czasie, gdy bo- 
haterscy żołnierze Armii Radziec- 
kiej pizelewali krew, wyzwalając 
Belgrad i Jugosławię — zaufane 
osoby obecnych przywódców ju- 
gosiowiańskich Lompar w 
Szwajcarii i Latinovicz w Marsy- 
tii, bedąc na służbie wywiadu a- 
merykańskiego — przerzucili na 
Wegry grupę Tibora Szoenyi w 
celach szpiegowskich przeciw Ar- 
mii Radzieckiej. 


Dla szpiegów 


i dywersantów nie ma 
miejsca 
r Rząd. Węgierskiej Republiki 
ludowej odrzuca w sposób 
jak najbardziej  kategoryczny 
chełpliwe i próżne, lecz. jednocze- 
śnie śmieszna oświadczenia. obec- 
neqo premiera Jugosłowiańskiego) 
Tito, zawarte w nocie z 24 wirze- 
Snia,  wręczonej „posłowi węgier 
skiemu w Bełgradzie. 
Wobec tego, że poselstwo ju 
gosłowlańskie w Budapeszcie 
jest centralą szpiegowską, że jego 
członkowie są mordercami i zaj- 


mują sie organizowaniem anty- 
demokratycznych spisków zbroj- 


nych — rząd węgierski postanowił 
położyć kres tej sytuacji nie do 
zniesienia. 

Rząd węgierski wydala z teryto| 
rium Węgier w przeciągu 24 go- 
dzin następujących członków po- 


solstwa jugosłowiańskiego w Bu- 
dapeszcie: DUSANA, ZECEVICZA, 
MIHAJŁO, BALNOZANA, DU- 
RANA, KOVACZA, LOVRICZĄ, 
MIŁOSEVICZA, NEDELKOVICZA 
oraz TATALOVICZA, 


Jednocześnie rząd węgierski ko 
munikuje rządowi jugosłowiań- 
sklemu, że na przyszłość dołoży 
starań, by szpiedzy i skrytohójcy 
nie mogli przybywać na Węgry w 
charakterze jugosłowiańskich 
przedstawicieli dyplomatycznych. 
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Polski świat pracy = 
w walce o pokój 


TT 


W kuluarach ONZ, szef delegacji radzieckiej, 
(z prawej) przyjmuje gratulacje ministra spraw zagranicznych C 
słowacji, Włodzimierza Clementisa, 
proponował utworzenie pokojowego paktu 
Wielkiej Brytanii, USA, Francji i Chin. 


ciężona twierdza pokoju 


pr ez zazna a 


W kuluarach ONZ 


yński 
cho- 
Na sesji ONZ min. Wyszyński za- 
pięciu mocarstw: ZSRR, 


min. Andrzej W; 
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Cała młodzież polska OOOO OWY 


jednoczy się w pracy dla Ojczyzny 


WARSZAWA (PAP) — Pod has- 
łom „CAŁA MŁODZIEŻ POLSKA 
JEDNOCZY. SIĘ W WALCE © PO- 
KÓJ I W PRACY OLA OJCZYZNY“ 
— obradować będzie w stolicy dnia 
1. 10. br. Krajowa Konferencja, mło- 
dych patriotów — bojowników o po- 
KOJ. 


W obradach wezmą m.in. udział 
delegaci młodzieży z całego kraju, 


WARSZAWA (PAP) — W całym kraju wszystkie warstwy spo- 


łeezeństwa czynią 


tensywne przygotowania do obchodu Międzyna- 


rodowego Dnia Walki o Pokój. Na masowych zebraniach załóg w 


zakładach przemysłowych podejmowane są zobowiązania  podnie: 
nia potencjału gospodarczego państwa przez wzmożenie produi 


Śląsk 


Na Ślesku odbywają się zebrania 
załóż poszczególnych kopalń, na któ 
rych wybierane są Stale Komitety 
Obrońców Pokoju. M.in. w kopalnl 
„Sosnowiec" przyjęto rezolucję, wy- 
rażającą pełna solidarnoś 
pieniem ‘ministra Wyszyń 
ONZ przeciwko zawieraniu bloków 
wojennych, oraz z wnioskiem w spra 
wie zakazu używania broni atomo- 


wej. 
Łódź 


W Łodzi i wojew. łódzkim akcja 


zakładowych Komitetów Obtońców 
Pokoju spotyka się z poparciem 
wszystkich robotników. Szczególną 


Pokoju chcą wszystkie narody 


We Francji 


PARYŻ (PAP). — Głosowanie po- 
kojowe we Francji rozwija się 
nadal pomyślnie. W głosowaniu 
biorą udział Francuzi bez wzgledu 
ma przynależność partyjną 1 przeko- 
nania, 

Proboszcz w Fine (Pireneje Wscho 
dnie) polecił umieścić przed kościo- 


lem urnę wyborczą. Niedzielne swe 
kazanie. proboszcz poświęcił obronie 


do wzięcia tłumnego udziału w nia- 


nifestacjach, związanych z obcho- 
dem Międzynarodowego Dnia Po- 
koju. 


W Chinach 


PEKIN (PAP). — Agencja No- 
wych Chin podaje, że na terenie wy 
zwolonych Chin trwają już gorącz- 
kowe przygotowania do Mzędzyna- 
rodowego Dnia Pokoju, który będzie 
miał w Chinach szczególnie uroczy 
poda Ak 


Ameryka Łacińska 
ma dość 


końskich konserw z USA 


NOWY JORK (PAP) — Amery- 
kańska Rada Handlu Zagranicznego 
opublikowała dane, zapowiadające 
dalszy spadek eksportu Stanów Zjed 
noczonych do Ameryki Łacińskiej w 
przyszlym roku. 

Eksport Stanów Zjednoczonych do 
krajów Ameryki Łacińskiej spadnie 
poniżej 3 miliardów dolarów 
nie. 

Należy zaznaczyć, że w roku 1947 
eksport. Stanów Zjednoczonych do 
Ameryki Łacińskiej był oceniany na 
4 miliardy dolarów, W roku ubleg- 
łym wartość tego eksportu zmniej- 
szyła się do trzech miliardów 400 
tysięcy dolarów. 


rocz. 


sty charakter. Przewiduje się na 
dzień 2 października masowe pocho- 
dy i manifestacje, 
Ogólnochińska Federacja 
ków Zawodowych i Demokraty 
Federacja Kobiet wydały już 0 
wy, w których wzywają do jak naj- 
bardziej licznego udziału w Między- 
narodowym Dniu Pokoju. 


Na Węgrzech 


BUDAPESZT (PAP). — Wage: 
Komitet Obrońców Pokoju og: 
do narodu węgierskiego ndezwę, 
podkreślającą, że dnia 2 paźdz. 
ka Węgrzy bedą w pierwszych sze- 
regach tych, którzy będą  Slubowali 
obronę pokoju Światowego. Naród 
węgierski — głosi odezwa — złoży 
przysięgę wierności dla wielkiego 
przywódcy wałki o pokój — Związ- 
ku Radzieckiego, potwierdzi niena- 
ruszalność sojuszu z krajami demo- 
kracji ludowej i braterstwo ze wszy 
stkimi narodami miłującymi pokój. 


Strajki paraliżują 


coraz nowe gałęzie 


przemysłu USA 


NOWY JORK (PAP) — Blisko 
pół miliona górników amerykańskich 
dzień akcję strajko- 

właścicieli kopalń złama- 
u przy pomocy lami: 

na niczym. Strajkujący 
łamistrajków z kopalń 
stanów Pensylwania i Utah. Policja 
udziela czynnego poparcia łamistraj- 
kom. 

Milion robotniki przemysłu sta- 
owego zapowiedział strajk na 1-go 
października w wypadku odmowy 
pracodawców na wysunięte żądan 
Rozmowy między przedstawieielami 
Związku Zawodowego Robotników 
Przemysłu Stalowego a pracodawca- 
mi, prowadzone równocześnie w No- 


wym Jorku i Pitisburgu nie mrzvnio 
sły żadnych rezultatów. 


ł [toga uchwaliła z okazji Międzynaro- 
© [dowego Dnia Walki o Pokój wysta- 


aktywność wykazują  kobiety-włók-. 


niarki i młodzież zrzeszona w ZMP. | 


Na zebraniach załóg zespoły produk 
cyjne zobowiązują się do godnego 
uczczenia Dnia Walki o Pokój zwięk 
szoną wydajnością pracy i lepszą 
jakością produkcji. 
Kielce 

W Kielcach oraz w miastach po- 
wiatowych, w miasteczkach i więk- 
szych gminach wojew. kieleckiego 
odbędą się w przeddzień Międzyna- 
rodowego Dnia Walki o Pokój cap- 
strzyki, w których wezmą udział ro- 


botnicy oraz pracownicy urzędów 1 
instytucji. 
Obok działaczy związkowych 1 


członków partii politycznych, aktyw- 


nich duchowni. M.in. członkiem Po- 
wiatowego Komitetu Obrońców Po- 
koju w Opatowie jest proboszcz pa- 
rafii Wszechświęta 
a w Sandomierzu — ks. Stanisław 
Wójcik, proboszcz parafii Malice, 


Pomorze 
Na Pomorzu potężną manifestacją 
pokojową był wiec załogi pracowni- 
ków warsztatów kolejowych PKP w. 
Bydgoszczy. Po przemówieniach, za- 


nie depeszy z braterskim pozdrowio- 
niem dia kolejarzy leningradzkich. 
W rezolucji uczestnicy wiecu z obu- 
rzeniem potępili nikczemnych spis- 
kowców przeciwko władzy ludowej 
na Węgrzech. 


dalsze 
Związkiem Radzieckim, wzmożona 
czujność i bezkompromisowa walka 


przeciwko dywersji i szkodnictwu."* 


Białystok 


nych zakładów pracy podejmują zo- 
bowiązania wzmożenia produkcji. 
M.in. załoga Państwowego Tartaku 
w Hajnówce, która wykonała już 
swój plon produkcyjny na rok bie- 
CY, 
dziej wzmóc wydajność pracy, 
Kraków 

W Krakowie załoga Zakładów Bu- 
dowy Urządzeń Kotlarsko-Mechanicz 
nych przyjęła zobowiązania wzmoże- 
mia produkcji. Postanowiono rozsze- 
rzyć wszystkie formy współzawod- 


nalizatorski przez 
klubu wynalazców. 


| 
A 


ders, 


ny udział biorą bezpartyjni, a wśród dzomagał się od Kongresu większych 


— ks, Skórski, | 


qdwywolała wiadomość, 
posiadają monopolu na produkcję 


jjeysta amerykański, 


N 


i 


„Naszą odpowiedzią Ą 
— głosi rezolucja — na spiski orga- i 
nizowane przez imperialistów będzie Ą 


wzmocnienie solidarności ze ||nignie zdolność 


Hwoja technii 
fikim, Obecnie ten sam błąd popełnia 


W wojew. białostockim załogi licz f 


r k knńse: 
zobowiązała się jeszcze bar Hi wo PA 


ZMP-owcy, jimacy „Służby Polsce" 
i harcerze, Na konferencji reprezen- 
towana będzie młodzież niezorgani- 
zowana i katolicka oraz ZAMP-ow- 
cy, studenci zorganizówani w FPOS, 
młodzi naukowcy i przodownicy pra- 


cy. 

Na konferencję przybędą ponadto 
członkowie władz Światowej Federa- 
i Młodzieży Demokratycznej i licz- 
ne delegacje młodzieży z zagranicy, 


WRONA 
Z 
INR 


W Szczecinie robotnicy huty „Szcze- 
racownicy stoczni, pracownicy 
Zakładów, Przemysłu 
Konfekcyjnego i pracownicy kolei 
zobowiązali się wzmożona pracą i 
zwiększeniem produkcji wnieść swój 
udział do walki o trwały pol 


Atomowy bumerang 


W Waszyngtonie nastąpiło strasz= 
liwe przebudzenie. Amerykańscy pod 
żegacze atomowi przestraszyli się 
własnej panikarskiej roboty. Bume- 
rangiem uderzyła w nich własna pro 
paganda, szumnie reklamująca „Za- 
lety“ broni atomowej. 


„Zostaliśmy  zwiedzeni wmawia+ 
miem sobie, że tylko my posiadamy 


bombę atomową“ — z rozpaczą wo- 
ał w 


podpisy pod formalną deklarację, 
Stany Zjednoczone nigdy nie uży- 
a bomby atomowej. Jest to ten sam 
enator Flanders, który niedawno 


kredytów na badania atomowe gło: 
jsząc, że „bomba atomowa może u- 
jwolnić świat od niebezpieczeństwa 
komunizm 


„Publiczne i prywatne oświadcze« 
nia na ten temat — pisze waszynge 
| toński korespondent Agencji Reute- 


fra — wykazują poważny szok, jakl 


fw amerykańskiej opinii publicznej 


iż USA nie 


jbomby atomowej“. „Rząd Stanów 
Zjednoczonych — pisze znany publi- 

Johannes Steel 
naród amerykański 


oszukiwał 


{przez cztery lata. Obecnie nie uda 


{mu się wprowadzić nikogo w błąd. 
Będzie musiał zaniechać swej oszu- 
kańczej gry”. 

„Szantaż atomowy, zapoczątkowa- 


gny w lipcu 1946 roku na wodach Pa- 


cyfiku koło Bikini, zakończył się 
„Ameryka przegrała zimną wojnę — 
stwierdza naczelny redaktor „New 
York Daily Compass“ — Thackerey. 
Jitler zapłacił drogo za niedoce- 
produkcyjnych i roz 
w państwie radziec- 


lny jest przez przywódców amerykań 
skich* — przypomina „New York 
i Daily Worker". 

Walka z radziecką ofensywą po- 
kojową — ubolewa prasa amerykań 
ska — stanie się córaz trudniejsza. 
Ci, którzy chcieli przedstawić wolę 
bpokoju Związku Radzieckiego, jako 
objaw słabości, zawiedli się sromot. 
nie, Broń atomowa, w której amery- 

żegacze wojenni poklada. 


li v le swoje nadzieje, stała 
isię źródłem ich słabości. 
ENERGIA ATOMOWA, KTóRA 


JSTANOM ZJEDNOCZONYM MIA. 
jŁA SŁUŻYĆ DO ZDOBYCIA PA- 


INOWANIA NAD ŚWIATEM, W RĘ 


KACH ZWIĄZKU RADZIECKIEGO 
STAŁA SIĘ NARZĘDZIEM OKIEŁ 


nictwa pracy oraz wzmóc ruch racjogNANIA PODŻEGACZY WOJEN. 
zorzanizowaniej YCH, NARZEDZIEM OBRONY 


'OKOJU, 


Uchwała Biura Politycznego KC PZPR 


Biuro Polityczne KC PZPR obradowało nad sprawami kultury fizycznej 
1 sportu w Polsce 1 powzięło nadzwyczaj doniosie dla tej dziedziny życia 
spolecznego uchwały, które zamieszczamy w streszczeniu, Uchwała składa 
się z trzech części, z których, pierwsza mówi o znaczeniu Í roli wychowa- 
nia fizycznego i sportu w Polsce Ludowej, druga zawiera ocenę osiągnięć 


1 braków obecnego stanu, trzecia zaś 


łormułuje zadania, Jakie stoją przed | 


odpowiedzialnymi za tę dziedzinę życia czynnikami. 


W pierwszej części uchwały czy” 
tamy: 

Jednym z najważniejszych elemen 
tów budowy podstaw socjalizmu w 
Polsce Ludowej jest wychowanie no 
wego człowieka, świadomego twórcy 
nowego, sprawiedliwego ustroju. 

W procesia tego wychowania po- 


ważną rolę spełniają wychowanie fi- | 


zyczne i sport, które poprzez podno- 
szenie sprawności fizycznej i stanu 
zdrowia narodu przyspasabiają go do 
wydajnej pracy i obrony Ludowej 
Ojczyżny. Stają się one ważnym 
czynnikiem społecznej aktywizacji i 
wychowania młodzieży. Stąd też za- 
gadnienie kultury fizycznej wyrasta 
do problemu wielkiej wagi, który wi 
nien stać się przedmiotem szczegól- 
nej opieki ze strony naszej Partii: 

— „Należy bardziej niż dotychczas 
doceniać sprawę wychowania fizycz- 
nego młodzieży 1 ruchu sportowego, 
otoczyć go należną troską į opieką 
partyjną” — (B, Bierut). 

Kultura fizyczna Polski Ludowej 
obciążona jest nie tylko olbrzymimi 
zniszczeniami okresu wojny i hitle- 
rowskiej okupacji, ale także niesław 
nym spadkiem burżuazyjnego spor- 
tu Polski przedwrześniowej, 

Sanacyjne rządy wykorzystywały 
sport do odciągania uwagi młodzieży 
i mas pracujących od walki, jaką to- 
czyła klasa robotnicza, 

Następnie uchwała stwierdza, że 
organizacia sportowe kierowane 
przez sanacyjnych dygnitarzy wycho 
wywaly swych członków w aspołecz 
nym duchu nacjonalizmu I szowini- 
zmu, Rzady te celowo odsuwały wieś 
od kultury fizycznej, utrzymując ją 
w stanie zacofania kulturalnego i go 
spodarczego. 

W przeciwieństwie do tego, w u= 
stroju demokracji ludowej zmierzają 
cej do socjalizmu, kultura fizyczna 
służy najszerszym masom pracują- 
cym miasta i wsi”, 

W uchwale czytamy dalej: 

„Polska zmierzająca do socjalizmu 
winna być krajem zdrowych i moc- 
nych ludzi, radujących się życiem, w 
którym wychowanie fizyczne i sport 
wyrobią siłę woll, opanowanie Í od- 
wagę, wytrzymałość na trudy i umie 
jętność zespołowego życia 1 wysiłku, 
ludzi przygotowanych do pracy dla 
Ludowej Ojczyzny i do obrony w ra 
zie potrzeby jej granic. 

Powszechne wychowanie fizyczne 
1 masowy sport w Polsce Ludowej, 
to pomnożenie sił budowniczych Pol- 
ski Socjalistycznej, jeden za środków 
wychowania w duchu mlędzynarodo- 
wej solidarności sił postępu, to jeden 
ze Środków walki o trwały i demo- 
kratyczny pokój”. 

Po przeprowadzeniu przez Biuro 
Polityczne KC PZPR w części dru- 
giej uchwały oceny osiągnięć i bra- 
ków wychowania fizycznego i spor- 
tu, w części trzeciej czytamy: 

„Doceniając ogromne znaczenie 
wychowania fizycznego 1 sportu dla 
podniesienia stanu zdrowia, tężyzny 
fizycznej oraz wszechstronnego roz- 
woju młodzieży i mas pracujących, 
Biuro Polityczne wzywa do usunię- 
cla istniejących braków 1 niedociąg- 
mięć i wysuwa jakó główne zadania 
-- upowszechnienie kultury fizycznej 
1 podniesienie poziomu ideowego i 
wychowawczego ruchu sportowego". 

Dla wykonania tych zadań Biuro 
Polityczne zaleca: 

jpetoczie spraw kultury fizycz- 

nej 1 sportu jednolitemu państwo 
wo-spolecznemu klerownictwn 1 kon- 
froli, jakim będzie Główny Komitet 
Kultury Fizycznej przy Radzie Mini- 
strów; 
2 zwrócenie szczególnej uwagi na 

ogromną rolę, jaką ma do speł- 
nienia ZMP w dziedzinie kultury fi- 
zycznej, klóra winna stanowić bar- 
dzo ważny odcinek w pracy politycz- 
mej, ideowo-wychowawczej i organi- 
zacyjnej Związku Młodzieży Pol- 
skiej. Zagadnienia wf i sportu winny 
systematycznie stawać na porządku 
dziennym obrad terenowych Zarzą- 
dów ZMP, a poszczególne koła Związ 
ku winny pobudzać i kontrolować 
pracę swych członków w klubach, ko 
łach 1 zespołach sportowych. Mło- 
dzież ZMP-owska winna stać się ak- 
tywem ruchu sportowego, winna sze- 
rzyć młodzieńczy entuzjazm i przo- 


Wieści z ZSRR 
BUDOWNICTWO 
INSTYTUCJI LECZNICZYCH 
W ZSRR 
W ZSRR rozw:ja się w okresie po 
wojennym na szeroką skalę budow= 
nictwo zakładów leczniczych, To też 
pomimo wielkich zniszczeń wojen 
nych, dokonanych przez hitlerow= 
ców, sieć zakładów leczniczych w ro 
ku bież. przekroczyła już o 40 proc. 

stan przedwojenny, 

Liczba lekarzy w ciągu ostatnich 
trzech lat znacznie wzrosła, W roku 
bież. rząd radziecki wyasygnował na 
potrzeby opieki lekarskiej przeszło 
22 miliardy rubli, Tylko w Federa- 
cj: Rosyjskiej dla obsługiwania ro= 
botników najważniejszych gałęzi 
przemysłu buduje się 77 nowych szpi 
tali 1 18 poliklinik, na co wydatkuje 
się 86 mzlionów rubli. Budowa 80 
szpitali będzie ukończona jaszcza w 
roku bieżacym.., 


dować w walce o upowszechnienie 
kultury fizycznej i jej ideologiczne 
oblicze. Należy wykorzystać cenne, 
wychowawcze zalety sportu dla wal 
ki z przejawami demoralizacji, alko- 
holizmem. o wyższy poziom moralny 
młodego pokolenia; 
3 zapewnienie przez PKPG w 6-lot- 
nim planie gospodarczym niezbę- 
dnych środków na produkcję sprzętu 
sportowego, rozbudowę * urządzeń 
sportowych oraz rozwój organizacji 
wychowania fizycznego i sportu, u- 
możliwiając rzeczywiste upowszech- 
nienie kultury fizycznej; 
Ą rozszerzenie systemu szkolenia 
kadr fachowych, dbałość o wła: 
ściwy dobór kandydatów sposród mło 
dzieży robotniczej í chłopskiej, oto- 
czenie kadry- fachowej i uczelni WF 
opieką polftyczną 1 wychowawczą o- 
raz podniesienie ich poziomu nauko- 
wo-mętodycznego; 


5 podwyższenie poziomu wychowa 
nia fizycznego uczącej się mło- 
dzieży i pełną realizację obowiązku 
wychowania fizycznego szczególnie 
na wsi poprzez wykonywanie obo- 
wiązującega programu wi, zwiększe- 
nie zaopatrzenia w sprzęt 1 urządze- 
nia sportowe oraz planowe szkole- 
nie nauczycieli wf i stworzenie im od 
powiednich warunków pracy; 
zwiększenie zainteresowania 1 
pomocy związków zawodowych 
dla Zrzeszeń Sportowych, zabezpie- 
czenia w  Zrzeszeniach właściwego 
poziomu ideologicznego 1 wychowaw 
czego, rozbudowę działalności Zrze- 
szeń przez uaktywnienie kół sporto- 
wych i organizowanie ich we wszyst 
kich większych zakładach pracy, wy 
łanianie do pracy w Zrzeszeniach ak 
tywu związkowego i nowych mło- 
dych kadr działaczy — przede wszy- 
stkim z ZMP — oraz o wytworzenie 
wysokiego poziomu moralnego i ide- 
owego sportu związkowego; 
J "eo opiekt ideologicznej 
oraz pomocy organizacyjnej t 
materialnej ze strony Państwa, Związ 
ku Samopomocy Chłopskiej, Związ- 
ku Młodzieży Polskiej, Powszechnej 
Organizacji „Służba Polsce" i Związ- 
ków Zawodowych dla sportu wiej- 
skiego, uaktywnienie Rad Sportu 
Wiejskiego, zwiększenie ilości i pod- 


w sprawie kultury fizycznej i sporiu ' 


Zespołów Sportowych. Zrzeszenia 
sportowa działające na terenie mia- 
sta winny stworzyć ekipy łączności 
sportowej ze wsią; 
8 uwzględnienie w wychowaniu fl- 
zycznym 1 sporcie potrzeb przy- 
sposobienia wojskowego, w szczegól- 
ności w sporcie w wojsku i służbie 
bezpieczeństwa publicznego oraz na- 
danie właściwych form organizacy(= 
nych sportowi wojskowemu; 
9 stworzenie bazy naukowej I zmo 
bilizowanie pracowników nauko- 
wych, teoretyków 1 praktyków wy- 
chowania Hzycznego do przezwycię- 
żenia wstecznych teorii odrywają- 
cych tę dziedzinę od życiowych po- 
trzeb wychowania į rozwoju ludowej 
młodzieży | opiacowania w oparciu 
o bogate doświadczenia teorii i prak- 
tyki redzieckiej į własne postępowe 
osiągnięcia jednolitego systemu wy- 
chowania fizycznego; 
10 rozszerzenie i uatrakcyjnienie 
form masowego wychowania 
fizycznego przez rozpracowanie pro- 
gramu masowych imprez i akcji spor 
towych oraz opracowanie Państwo: 
wej Odznaki Sprawności Fizycznej 
jako ważnego czynnika i sprawdzia- 
nu rozwoju kultury fizycznej} 
1 stworzenie warunków sprzyja- 
Jących osiągnięciu na bazle 
masowego wychowania fizycznego 
najwyższych wyników w wyczynach 
sportowych zawodników 1 zespołów, 
Wprowadzenie państwowej klasyfika 
cji sportowej oraz jednolitego syste- 
mu rozgrywek w poszczególnych ga- 
eeeeeesreotseteesoreeeererterseorreresrerenrerose: 


Mobilizacja wszystkich sił Judu 
polskiego do walki o utrwalenie po- 
koju, to jedno z głównych haseł, 
które przewodzi działalności naszej 
Partii. Znalazło to głęboki i jasny 
wyraz w czasie kwietniowego. Ple- 
num KC PZPR. W referacie tow. 
Bieruta, wygłoszonym na tym ple- 
num, sprecyzowane zostały dobitnie 
i wyraźnie zadania stojące przed 
członkami Partii w walce o pokój. 
„O. utrwalenie pokoju powie- 
dział tow. Bierut — walczyć trzeba 
wytrwale i codziennie". O tym, że 
członkowie Partii zrozumieli wagę 


niesienie poziomu pracy Ludowych 


Przed zjednoczeniem Stronni 


27 listopada br. nastąpi, zgodnie 
z uchwałami obradujących wspólnie 
przed kilku dniami Rad Naczelnych 
SL i PSL, zjednoczenie ruchu ludo- 
wego w Polsce, 

Kongres Zjednoczeniowy przekre- 
Śli jeszcze jedną, stworzoną przez ka 
piłalizm, sztuczną linię podziału w 
społeczeństwie polskim, Bo linia po 
działu na wsi nie przebiegała i nie 
przebiega między chłopami SL-owca 
mi a chłopami PSL-owcami, ale 
przeblegała i przebiega tak, jak w 
całym społeczeństwie, między wyzy- 
skiwaczami a wyzyskiwanymi. 

Obszarnictwu zależało w Poisce 
przedwrześniowej na uzyskaniu 
wpływu na polityczne przedstawi- 
cielstwa chłopskie. Zjednoczenie pra 
«ującego chłopstwa na bazie klaso- 
wej oznaczałohy realną grożbę dla 
stanu posiadania obszarników. Tar- 
bowane lisy, nasłane w szeregi chłop 
skie, miały za zadanie nie dopuścić 
do tego zjednoczenia, miaży za zada- 
nie podporządkować cały ruch chłop 
ski interesom bogaczy wiejskich 1 
burżuazji miejskiej. Tę politykę zdra 
dzieckiego podporządkowania ruchu 
ludowego wrogim siłom uprawiały 
one również w czasie okupacji, 


Teorie agrarystyczne, za którymi 
kryła się reakcyjna, Kapitalistyczna 
treść, współpraca z endecją i sana- 
cją, tworzenie sztucznego przedzia- 
łu między miastem, a wsią, m:ędzy 
robotnikiem, a chłopem — to wszyst 
ko miało na celu niedopuszczenie do 
stworzenia wspólnego frontu prole- 
tarluszy i pracującego chlopstwa 
przeciw wspólnemu wrogowi klaso- 
wemuł 

W okresie powojennym pogrobo- 
wiec kapitalizmu, Mikołajczyk, usi- 
łował wszelkimi sposobami z polece 
nia swych imper:alistycznych moco- 
dawców podtrzymać ten podział na 
wai, opierając się na bogaczach wiej 
skich i wszelkiej reakcji wsi z mla- 
sta. W zmienionych warunkach jed- 
nak, po utracie bazy wśród obszarni 
ctwa i wielkiego kapitalu; próby te 
zostały rozbite, choć w pierwszym 
okresie przyniosły wiele szkód dzwi 
gającemu się z ruin państwu. Klę- 
ska Mikołajczyka była wyn:kiem 
wzmocnienia sojuszu robotników z 
mało i średniorolnymi chłopami, 
Prawdziwa linia podziału uwydat- 
niata się coraz wywaźniej, liczba otu 
manionych spadała z każdym dniem. 
Toteż odwołanie Mikołajczyka do 
Londynu było wynikiem jego wzra- 
stającej izolacji w społeczeństwie 
polskim, gdzie już tylko warstwa bo 
gaczy wiejskich i „chłopów z Mare 
szałkowskiej* grala razem ze swym 
wodzem bankrucką stawkę, 


W warunkach twardej walki po- 
litycznej z pozostałościami mikałaj- 
czykowszczyzny, w warunkaca a- 


tej codziennej, uporczywej, walki, 


strej walki klasowej z bogaczami 
wiejskimi z spekulantami, dojrzewa- 
ła w dalszym ciągu świadomość po- 
lityczna chłopskich mas malo- i śre- 
dniorolnych. Masy te miały w walce 
potężnego sojusznika: polską klasę 
robotniczą — przodowniczkę przebu 
dowy politycznej i gospodarczej kra- 
ju. Sojusznik ten wskazał drogę 
pomógł 1 pomaga w dalszym ciągu 
do zwycięstwa, W ogniu wspólnej 
walki rozwiewały się stare uprzedze 
nia i nawyki myślowe, pryskaty kon 
cepcje burżuazyjnego agraryzmu i 
narzucone nieufności. Robotnik był 
i został realnym sojusznikiem, który 
pomógł odebrać ziemię obszarnikom 
1 pomaga w walce z kulactwem, 
Równocześnie ideologia socjalizmu 
zepmszczała korzenie na wsi, a pierw 
sze spółdzielnie produkcyjńe stały 
się pionierami nowego okresu gospo 
darki rolnej. Z drugiej strony zło- 
dnoczenie polityczne klasy robotni- 
czej na platformie marksizmu - Je- 
niniamu i utworzenie PZPR dało 
przykład jedności, Dziś dojrzało rów 
nież zjednoczenie obu ugrupowań 
chłopskich, W oparciu o najlepsze 
tradycje radykalizmu ludowego po 


PARTIA 


Do obchodu Międzynarodowego Dnia Obrony Pokojn Partia nasza 
przystępuje ze świadomością wielkich obowiązków, jakie ciążą na 
nas wobec narodu polskiego i międzynarodowych 
i postępu ze Związkiem Radzieckim na czele, 


M j 


teziach sportu, które umożliwią wy- 
chowanie nowych kadr utalentowa- 
nych sportowców; 

12 zapewnienie wszystkim upra- 

wiającym wychowanie fizyczne 
i sport należytej opieki lekarskiej; 
1 mobilizowanie szerokiego akty 
wu do dobrowolnej społecznej 
pracy w wychowaniu fizycznym i ru- 
chu sporiowym, ze szczególnym u- 
wzglądnieniem udziału dziewcząt i 
kobiet, otoczenie opieką ideologicz- 
ną i podniesienie znaczenia działa- 
czy kultury fizycznej 1 czołowych 
sportowców, jako przodowników waż 
nego odcinka działalności społecznej 
przez ustanowienie dla najlepszych ż 
nich specjalnych zaszczytnych tytu- 
łów I odznaczeń, jak; zasłużony dzia 
łącz kultury fiżycznej, zasłużony 
mistrz sportu; 

14 podniesienie poziomu ideolo- 

gleznego 1 fachowego propa- 
gandy w zakresie kultury fizycznej 
oraz szerszego wykorzystania wyda- 
wnictw, prasy, filmu i radia dla popu 
laryzacji osiągnięć 1 doskonalenia 
wychowania fizycznego Í ruchu spor 
tewego. 

Dla zapewnienia pomocy w wyko- 
naniu postawionych zadań oraz dla 
zabezpieczenia politycznego kierow- 
nictwa w sprawach kultury fizycznej 
Biuro Polityczne postanawia: 

zobowiązać organizacje partyjne 
do zwiększenia zainteresowania oraz 
do okazywania konkretne] pomocy 
organizacjom wychowania fizycznego 
1 sportu. 
1344094096496304004044900946840004030 ereere 


KOLEJARZA PAY 


sił demokracji 


świadczą madehodzące obecnie stale 
wiadomości wykonaniu planów 
produkcyjnych, jako odpowiedź ii 
perialistom pragnącym nowej poż 
gi. Świadczą manifestacje ludno: 
polskich miast i wsi, wyrażającej 
swą zdecydowaną wolę walki z naj- 
większym wrogiem i niszczycielem 
ludzkości, jakim jest wojna, 
Naród jednoczy sie pod 
kierownictwem PZPR 
do walki o pokój 
Wszystko to wskazuje, że wokół 


A 


A, 


Przegrane karty podżegaczy wojennych 
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PZPR wszystko, ćo zdrowe, uczciwe, 
patriotyczne i postępowe w spote- 
czeństwie polskim, Świadczy o tym 
udział w walce o pokój nie tylko kla 


oraz grup 
Szczególnie charakterystyczny — jest 
udział w tej walce licznych księży- 


społeczeństwa. 


1 | patriotów, nie dających posłuchu re- 


akcyjnej polityce części wyższego 
duchowieństwa. Taką postawę oby- 
watelską wykazali np. księża, którzy 
weszli w skład komitetów obrońców 
pokoju w szeregu powiatów wojew. 
lubelskiego, Stanowisko ich wyraził 
jeden z księży na wiecu w tych oto 
słowach: 


hasła walki o pokój konsoliduje się 
coraz bardziej pod kierownictwem 


odrzuceniu wrogich koncepcji, które 
w ciągu wielu lat były zaszczepiane 
ruchowi ludowemu, pracujący chło- 
pi polscy łączą się na platformie 
umocnienia władzy ludowej, na piat 
formie zacieśnienia sojuszu robotni- 
czo - chłopskiego i ścisłej współpra 
cy z PZPR, partiy spełniającą kie- 
rowniczą rolę w walce o budowę 
podstaw lu w Polsce, na 
platformie przebudowy ustroju rol- 
nego, na platformie braterskiego so- 
juszu z państwem socjalizmu i ba- 
stlonem pokoju ZSRR 1 krajami de- 
mokracji ludowej. Jednocześnie przy 
szłe zjednoczone stronnictwo uzbra- 
ja się do zdecydowanej wałki z wro- 
gimi siłami, które będą próbowały 
penetrować w dalszym ciągu jego 
szeregi. 

To zjednoczenie stronnictw chłop- 
skich jest jeszcze jednym triumfem 
demokracji ludowej w Polsce, je- 
szcze jednym kolejnym przekreśle- 
niem rachuby naszych wrogów na 
rozbijanie jedności mas pracujących 
w Polsce, jest wlaśnie dowodem 
wzrastającej jedności. społeczeństwa. 
polskiego w obliczu wielkich zada 
jakie nas jeszcze czekają. 


| 


„Pokój nie przyjdzie sam, o po- 
kój trzeba walczyć, Nasza walka o 
pokój to praca robotnika w fabry- 
ce, praca rolnika o podniesienie plo- 
nów, praca mas ludowych w Polsce". 


Szeroka fala wieców w obronie 
pokoju, która ogarnęła zakłady pra- 
cy przynosi tysiące konkretnych u- 
chwał, będących realizacją hasła 
„przez przedterminowę wykonanie 
zadań gospodarczych klasa robotni- 
cza, wzmacnia siły pokoju światowe- 
go“, 

Że hasło to bliskie jest również 
polskiemu chłopu, wskazuje chociaż- 
by czyn uczestników wiecu w Kroto- 
szynie (woj. poznańskie), którzy u- 
dali się po wiecu do spółdzielni pro- 
dukcyjnej Łukaszewo, podejmując 
samorzutnie prace przy kopaniu 
fundamentów pod budowę domów 
mieszkalnych. 


Nie wolno osłabić czujności 


Fakty te nie są przypadkowe, są 
one wynikiem systematycznej pracy 
naszej Partii, nieustannego niesienia 
w masy prawdy o podżegaczach wo- 
jennych i przewagi nad nimi sił 
postępu, demokracji i socjalizmu ze 
Zwiazkiem Radzieckim na czele. 
Sukcesy te nie znaczą jednak, byśmy 
mieli zapomnieć o dalszych ważnych, 
trudnych zadaniach w walce o u- 
trwalenia poki byśmy mogli 
zmniejszyć czujność wobec obcych 


Załogi fabryk łódzkich 


uezczą wzmożoną pracą wielki Dzień Pokoju 


W dnia wczorajszym odbył się 
szereg zebrań w łódzkich zakładach 
pracy w celu przygotowania Między- 
narodowego Dnia Walki o Pokój. 
Robotnicy i pracownicy umysłowi 
zgromadzeni na tych wiecach, mátt- 
festowali swą niezłomną wolẹ utrzy 
mania pokoju, protestując przeciwko 
polityce państw imperialistycznych, 
usiłujących wywołać nową wojnę. 


PZPJG Nr 8 


Po referacie tow. Kalinowskiej na 
temat przygotówań do Międzynaro- 
dowego Dnia Pokoju — wywiązała 
się na sali żywa dyskusja. Zabieralt 
glos przedstawiciele poszczególnych 
oddziałów produkcyjnych, składając 
przyrzeczenia i zobowiązania, Tow. 
ustaw Wasilów, brakarz, oznajmił, 
że pracownicy jego oddziału przy: 
stąpili wszyscy do współzawodnie- 
twa i przyrzekli wzmóe wydajność 
pracy dla uczczenia Dnia Pokoju. 
Tkaczka tow. Helena Kazimierczak 
zobowiązala się wraz ze swym ze 
społem zdobyć pierwsze miejsce w 
|trzecim etapie współzawodnictwa. 
Majster tkacki Józef Górski w imte- 
niu tkalni oświadczył, że tkacze wy- 
konają plan roczny do 10 naździer- 
nika 


Następnie zebrani uchwalili rezo- 
lucję, w której oświadczyli swą so- 
lidarność z światowym frontem O- 
ibrońców Pokoju, orsa wybrali staty 
| Komitet Obrońców Pokoju, 

Korespondent fabryczny 
Stefun Bocheński 


PZPB Nr 9 


Robotnicy, zgromadzeni na zebra- 
niu w PZPB Nr 9, uchwalili rezolu- 
cję, w której między innymi czyta- 
my: 

„Załoga naszych zakładów solida- 
ryznje się całkowicie z naszym Tu- 
dowym rządem, który pód przewod- 
nietwem Prezydenta RP Bolesława 
Bieruta kieruje pracą i wysiłkami 
całego narodu, Jesteśmy razem z na 
szym wielkim sprzymierzeńcem — 
Związkiem  Sucjalistycznych Repu- 
blik Rad, razem z krajami demokra- 
cji ludowej, z klasą robotniczy ca- 
lego świata — walczącą przeciw 
podżegaczom wojennym! Jesteśmy 
ze wszystkimi narodami miłującym! 
pokój! 

Dla szybszego podniesienia ogól- 
nego dobrobytu robotnicy postanowr- 
li wykonać przedterminowo roczny 
plan produkcji. 

Robotnicy  przędzalni zobowiązał! 


dzień 20 grudnia, robotnicy tkalnt — 
do 1 grudnia, a załoga wykończalni 
— już na dzień 15 listopada, 


PZPB Nr 3 


W PZPB Nr 8 tow, Kowalski, 
przewodniczący Rady Zakładowej, 
powiedział miedzy innymi: 

— Naszą odpowiedzią podżega- 
ezom wojennym będzie dzień 2 paž- 
dziernika, kiedy wszyscy wyjdziemy 
na ulicę i bedziemy gremialnie ma- 
nifestować naszą niezłomną wolę u- 
trzymania pokoju, Następnie zabrał 
głos tow. Spałek, dyrektor tkalni, 
który mówił o wzmożeniu produkcji 
i współzawodniotwie celem obrony 
pokoju, oraz tow, Rerbichowa, która 
wezwała kobiety do wzięcia maso- 
wego udziału w Dniu Pokogu. 


Zebrani wybrali Komitet Obron- 
rów Pokoju, w skład którego weszji 
przedstawiciele dyrekcji, 
kładowej, organizacji podstawowej, 
przewodniczący ZMP, Ligi Kobi t, 
Przyjaź Polsko-Rudzieckiej, bez- 
partyjni oraz przedówniey pracy. 

Na zakończenie zebrania odezyta- 
no rezolucję, w której robotnicy 
PZPB Nr 8 powzięli zobowiązania 
wykonania na czas planów produk- 


się do wykonania planu rocznego na 


cyjnych 


Rady Za- | 


1 


| 


|ra indywidualnego, 
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POKÓJ 


klasowo wpływów f działań wroga. 
Wręcz odwrotnie. Ostatni proces 
bandy trockistowsko - szpiegowskiej 
Rajka — to poważna przestroga 1 
dla naszej Partii, przestroga, która 
winna zmobilizować każdego PZPR- 
owca do zaostrzenia czujności wobec 
obcych wpływów oraz wzmożenia 
dbałości o czystość własnych szere- 
gów. Proces titowskiej zgrai Rajka 
wykazał, jaką ważną jest sprawa 
czujności mas pracujących przeciw 
ko wrogim siłom, zmierzającym 
wszelkimi metodami do przeszko- 
dzenia i osłabienia naszego kipiące- 
go twórczą pracą życia, 

Jąkiejż aktualności nabierają sło- 
wa Towarzysza Bieruta na Plenum 
kwietniowym: 

„Wzmocnić musimy naszą wal- 

kę z obcą agentura, wyostrzyć 
i udoskonulić formy tej walki, 
skuteczniej odsłaniać, nnieszkod= 
liwiać ośrodki obcej agentury, 
Trzeba sobie zdawać sprawę, iż 
wróg bardziej, niż kiedykolwiek 
będzie wzmagał sabotaż i dywer- 
sję, będzie próbował przenikać, 
rozmieszczać się w naszym apa- 
racie państwowym 1 gospodar- 
czym w najczulszych jego miej- 
seach", 


Byłoby niewybaczalną ślepotą Œ 
naszej strony, gdybyśmy nie umieli 
dojrzeć tych zakusów wroga. Wal- 
cząe z nim krzyżujemy plany inspi- 
ratorów agresji, służymy sprawie 
pokoju, 


Niesiemy prawdę do mas 
Zadania w walce o pokój są po- 
ważne i różnorodne. Wysuwanie naj- 
lepszych, najbardziej aktywnych 
związkowców, najbardziej zdecydo. 
wanych, ofiarnych robotników i chło 
pów bezpartyjnych do komitetów wal 
ki o pokój, to istotny element w zdo- 
bywaniu dalszych sukcesów w walce 
z polityką napastników imperiali- 
stycznych, Każdy argument agitato- 
który miażdży 
wrogą renkcyjną politykę wojenną 
— to niezmiernie ważna forma nie- 
sienia prawdy w masy, pozyskiwa- 
nie tych mas dla polityki pokoju. 


Jednym «x głównych zadań jest 
dalsze krzewienie coraz głębszej 
przyjaźni i więzi ze Związkiem Ra- 
dzieckim — oporą i gwarantem na- 
szej suwerenności i pokojowego bu» 
downictwa. Większy, niż dotąd na- 
disk należy udzielić wzmacnianiu 
więzi społeczeństwa z odrodzonym 
Wojskiem Polskim. 

Dalsze wzmacnianie zwartości na- 
szych szeregów i konsekwentna wal- 
ka » wszelkimi pozostałościami od- 
chylenia prawicowego i socjal-demo- 
krutycznego "z wszólkimi obcymi 
wpływami nacjonalizmu i kosmopo- 
to niezbędny wartinek 
ideologicznego umocnienia w walce 
o pokojowe budownictwo i socjalizm. 


„Partia nasza — powiedział tow. 
Berman na naradzie kierowników 
wydziałów propagandy komitetów 
wojewódzkich — jest silna, zwarta 
i skonsolidowana ideologicznie i po- 
litycznie. Ale to bynajmniej nie zna- 
czy, aby wróg wszelkimi sposobami 
nie próbował przenikać do poszcze- 
gólnych ogniw naszej Partii, Dlate- 
go naszą odpowiedzią powinna być 
wzmożona czujność, ostrzejsze wi- 
dzenie enłej mecha! działalności 
wroga, udaremnienie jego wichrzeń”, 


Uzbrojenie całej Partii w taką da- 
lekowzroczność — to gwarancja mo- 
bilizacji wszystkich sił narodu pol- 
skiego do walki o pokój i zwycięski 
rozwój budownictwa w Polsce — ta 
gwarancja podniesienia obronności 
kraju 


Przełom w pracy PZPB Nr 14 


Tow. Kazimiera Szklarek przy warsztacie 


Spotkałyśmy się na ulicy. Tow. | (kaczką, 
z | wyprodukowały 5 sztuk 


Kazimiera Szklarek, tkaczka 
PZPB Nr 14 opowiada o swej fa- 
bryce. Narzeka, że wątek nierów 
ny, że osnowy są źle naw.jane, że 
już trzy tygodnie mijają od chwi- 
fi zastosowania nowego repulami 
nu, a ona, chociaż należy do naj- 
lepszych tkaczek, jeszcze nie wy 
tworzyła ani jednej sztuki extry. 


— Ito nie tylko mnie tak szczę 
ście sprzyja. Cała nasza tkalnia 
wyprodukowała zaledwie jedną 
sztukę bezbłędnego towaru. 


Przyznam się, iż wiadomość ta 
znskoczyła mn'e. PZPB Nr 14 za- 
liczały sę zawsze do przodujących 
zakładów przemysłu bawelniane- 
go. Prima sięgała tu do 80 pro- 
cent, Cóż więc wpłynęło na taką 
obniżkę produkcji? 


Gdy przed tygodniem  odwie- 
dziłam tow. Szklarek w jej zakła 
dzie pracy, stwierdziłam bez tru 
du, że w istocie sytuacja nie 
przedstawia się tutaj dobrze. 
Wszystkie tkaczki jednym głosem 
uskarżały się. 

— Zbyt ostra klasyfikacja to- 
waru pozbawia nas możności wy- 
produkowania extry| _ 


— Otrzymujemy z PZPB Nr 5 
tatalny wątek satynowy! 

— Nasze przeglądaczki nie od 
kładają złego watku, przysyłając 
nam do tkalni szpulki z nierów- 
nym odcieniem, pełne zgrubień i 
pęków — mówiły jedna przez dru 
Eą. 

Jak się więc okazuje, organiza 
cja partyjna i zawodowa w PZPB 
Nr 14 nie potrafiły zmobilizować 
wszystkich sił, aby nowy regula- 
min, stanowiący pewnego rodzaju 
przełom w zakładach bawełnia- 
nych, przeprowadzony był wspól- 
nymi siłami kierownictwa, Rady 
Zakładowej i organizacji partyj- 
nej. Dlatego pierwsze tygodnie 
przyniosły tu niepowodzenie, 

. . N 


I oto nagle w czwartym tygod- 
niu nastąpła radykalna zmiana, 
W ciagu jednego dnia „zeszło“ z 
krosien 6 sztuk extry, na drugi 
dzień 7 sztuk. Tow. Kazimiera 


Szkłarek, wraz ze swą zmianową 
1002000000000020 AIOC 


Na półce 
z książkami 


Nakładem Państwowego Instytutu 
Wydawniczego ukazala się książka 
pisarza syberyjskiego, Wiaczedawa 
Szyszkowa, pt. „Rzeka posępna" (2 
tomy) w tłumaczeniu Ozesława 
Jastrzębiec - Kozłowskiego. Powieść 
ta zaletami swej narracji oraz wiel- 
korealistycznym ujęciem przypomina 
utwory Szołochowa. Akcja jej roze 
grywa się w latach, poprzedzających 
bezpośrediia Rewolucje Listopado- 
wą — w małym osiedlu syberyjski 
i w dalej tajdze. Bohterem książ- 
ki jest Prochor Gromow, który 2 sy- 
na syberyjskiego kułaka staje stę 
elem kopalń złota, 
zginąć samobójczą 


aby w końcu 
śmiercią, jako zupelny bankrut ży- 
ciowy. Szczególną zaletą gRzeki po- 


sępóejć są plastyczne 1 pelne na- 
pięcia opisy walk człowieka z żywio 
łem w tajdze syberyjskiej. 


Nakładem Państwowego Tnstytutu 


pozycji w literaturze 
Książka jego zawiera zbiór 
astu opowiaduń z życia miesz- 
kańców Pragi 2 końca ubiegłego stu» 
lecia. Opowiadania są barwne, peine 
lokalnego kolorytu i przenojone sub- 
„ialwm bumorem, 


tow. Janiną Wojtaszek, 
extry. 
Jeszcze tu i ówdzie słychać narze 
kanie na wątek, który pozostał 
taki sam, jak dawniej, lecz tkacz- 
ki przyznają, że przebieraczki o- 
becnie uważniej już segregują 
szpulki, odkładając nieodpowied- 
nie. 

Ponieważ właśnie w tym cza 
sie odwiedziliśmy przędzalnię 
PZPB Nr 5 i okazało się, że przę 
dzalnia ta ostatnio obniżyła ja- 
kość wątku satynowego, zacteka- 
wia więc nas, dzięki czemu tkal- 
nia PZPB Nr 14 z gorszego wątku 
wytwarza obecnie lepszy towar? 


* w * 


Jedną z przyczyn poprzednich 


niepowodzeń była zbyt ostra kla- 
syfikacja towarów w tkalni, Bra- 
karze zdradzali niekiedy objawy 
zbytniej gorliwości, nieraz kwali 
fikując towar bezbłędny jako pri- 
mię, a sztukę, nadającą się na pri 
mę — jako sekundę. Drugą przy 
czyną było niestaranne przebiera 
nie wątku. Sytuację pogarszała 
bierna postawa tkaczy, którym 
zdawała się, że już widocznie tak 
musi być, że ich zakłady nie są w 
stanie produkować, dobrego towa 
ru. 


Podstawowa organizacja i Rada 
Zakładowa wreszcie ocknąły się z 
bezczynności. Rozpoczęto organi- 
zować zebrania partyjne i związ- 
kowe. Zebrania z tkaczami, maj- 
strami, salowymi. Przedstawiono 
im sytuację, wykazując zarazem, 
jak pracują inne fabryki, Jedno- 
cześnie inspektor produkcji zan- 
teresował się bliżej sprawą zbyt 
ostrej klasyfikacji towaru i stwier 
dził, że w rzeczywistości brakarze 
niesłusznie podchodzili do nowe- 
go regulaminu. Kierownictwo za- 
kładów zajrzało do  wątkowni, 
gdzie przeb.eraczki dotychczas 
n:e zadawały sobie zbytniego tru- 
du z segregowaniem wątku. 


Na tych wszystkich odcinkach 
zaprowadzono porządek. I wyn.ki 
nastąpiły natychmiast, W ciągu 
kilku dni okazało się, że PZPB 
Nr 14 potrafią równ eż produko- 
wać dobry, bezbłędny towar, Po- 


prawa ta nie św.adczy dnak, 
że w „bawełnianej  czternastce* 


Poprawa — po pierwszych 
tygodniach niepowodzeń 


wszystko już działa bez zarzutu. 
Odsetek braków ciągle jest jesz- 
cze zbyt wysoki, 

Przyczyny tego są wprost nama 
calne, Tkaczki pokazują nam nie 
zabezpieczone maszynki żakardo- 
we, z których kurz spada na tka- 
ninę, tworząc plamy. Niektórzy 
brakarze jeszcze nadal mechanicz 
nie wykonują swą pracę, nie 
wpływając na tkaczy, by podnos: 
li jakość produkcji, Aparat kon- 
troli produkcji nadal jeszcze nie 
pracuje zupełnie należycie. 


Owe, pozostałe niedomagania 
trzeba jak najrychlej usunąć, je- 
żeli PZPB Nr 14 chcą utrzymać 
dobrą tradycję i kroczyć w szere- 
gu przodujących zakładów prze- 
mysłu bawelnianego, 

M. S. 


RZ 


Przygotowujemy 


NA DZ 


W dniach 23-go i 27-go bm, wlo- 


kalu redakcji „Głosu* odbyły się 
dwie narady korespondentów i re- 
daktorów gazetek ściennych, podczas 
których w ie z przedstawiciela- 


O organizacii masowej — która nie jest masowa 
c m EE 


Co robi i o czym zapomina TPŹ 


Łódzka organizacja Towarzystwa Przyjaciół Żołnierza nie jest liczna, 


skupia ona bowiem w swych szeregach 


zaledwie 10 tysięcy członków, 


zorganizowanych w 96 kołach szkolnych 1 fabrycznych. 


Dlaczego łódzkie TPŻ liczy tak nie 
wielu stusunkowo członków? Prze 
cież nieraz już łodzianie dali wyraz 
swemu  serdecznemu stosunkowi do 
Wojska Polskiego, Gdzie należy więc 
szukać przyczyn małej jeszcze liczeb 
ności TPŻ? 

50 punkt Statuti PZPR'mówi: „Da 
zadań Podstawowej Organizacji Par 
tyjnej należy dbałość o rozwój i na 
łeżytą pracę organizacji społecz 
nych”, Znaczy to, że obowiązkiem 
towarzyszy w fabrykach jest również 
okazanie pomocy w pracy organiza- 
cji masowej TPŻ, 

Niestety, aktyw organizacji pod 
stawowych na ogół wykazuje zby! 
małe zainteresowanie działalnością 
TPŻ. W tych zakładach Pracy: gdzie 
nie istnieją Jeszcze koła TPŻ, akty 
wiści partyjni nie dokładają starań 
aby je założyć. 

>.» 
Drugiej nie mniej ważnej przyczyny 
tego stanu rzeczy trzeba szukać w sa 
mej organizacji, 

Przyjrzyjmy się pracy najaktyw 
niejszego w Łodzi koła TPŹ przy 
PZPW Nr 6, które jest ponoć wzorem 
dla innych kół. 

tow 

— Nasze koło, jak zresztą każde 
inne koło TPŻ-u, opiekuje się powie 
rzoną nam jednostką wojskową — 
oświadcza przewodnicząca koła, ob 
Janina Korsuń. 

— Zorganizowałyśmy dla naszej 
jednostki kilka imprez artystycznych 
z udziałem artystów Teatru Powszech 
rego, ufrndowałyśmy książki do hi- 
bliotek, oraz sprzęt sportowy dla na- 
szej jednostki, W okresie rejestracji 
wojskowej dwie nasze aktywistki, 
ob, ob, Szczepańska i Porlińska pro- 
wadziły w lokalu Komisji Poborowej 
bułety, z których dochód przeznaczo 
ny zastał na TPŹ. Nasze koło dba 
również o to, aby na Grobie Niezna 
Żołnierza znalazła się zawsze 
a wiązanka kwiatów. 

Trzeba obiektywnie przyznać, że 
koła TPŻ-lu „wełnianej szóstki” pra- 
cuje ofiarnie, ale. właśnie to ala 
stanowi brak pracy tego koła i jest 
jedną z przyczyn małej Jiczebnoś 
fałej organizacji 


Chłopi wezmą 


M 


Podobnie, jak w miastach, tów- 
nież i we wszystkich wsiach nasze- 
go województwa 2-gi paździerń'ka 
będzie uroczyście obchodzony jako 
Międzynarodowy Dzień Pokoju. 

W związku z tym we wszystk'ch 
powiatach powstają powiatowe Ko- 
mitety Obrońców Pokoju. Komitety 
te zajmą się przygotowaniem obcho 
dów w poszczególnych gminach, Na 
zebrania, nizowane przez Komi- 
tety Obrońców Pokoju, przyjadą tak 
że robotnicy, którzy w ramńch 
łączności wezmą udział w obcho- 
dach na wat, 

Zebrania te oprócz cześci aficlal- 


Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza 
w myśl swego statutu jest organiza: 
cią masową, a przed taką stoją dwa 
zasadnicze zadania. Pierwsze — to 
zadanie ogólne, bo stojące przed 
wszystkimi organizacjami masowymi 
— wychowania ideologicznego wielo 
tysięcznych rzesz. ćzłonków, drugie 
to zadanie — ściśle TPZ-u — zbliże 
nla narodu do wojska, 

Wojsko z narodem — naród z woj- 
sklem — oto czołowe hasło TPŹ-tu. 

Dla spełnienia go musi organizacja 
łódzka TPŻ-tu prowadzić obok do- 
tychczasowych swych prac, szeroką 
akcję uświadamiającą. Bez pracy ide 


Nasi korespondenci fabr! 


organizacja pozbawiona 
istotnego celu, staje 
się czymś zbliżonym do towarzystwa 
dobroczynności, do zupełnie przecież 
w naszych stosunkach niepotrzebne 
go wsród żołnierzy chociażby w To- 
ozaju przedwojennego Białego Krzy- 


elogicznej 
zosiaje swegi 


Jakie wobec tego wnioski należy 
wyciągnać na przyszłość? 

Trzeba, ażeby organizacja łódzka 
TpZAtu zmieniła swój dotychczasowy 
plan działalności 4 styl pracy, oraz 
uzupełniła istniejące braki, trzeba 
również, aby organizacja partyjne 
więcej niż dotąd zainteresowały się 
pracą fabrycznych organizacji Towa- 
rzystwa Przyjaciół Żołnierza 1 udzie- 
leły Im pomocy, aż 


czni piszą 


(1.50 


© Hitlerze 


„Literatura 


Na półkach księgarskich Niemiec Zachodnich bez przerwy pojawiają 
się wei poświęcone „pumięci" Adolfa Hilera. Oczyu 
mie sq to bynajmniej opisy bezprzykładnych zbrodni tego zbraczonego krwią 
ilionów ofiar wodza Trzeciej Rzeszy, Przeciwnie, wszystkie gwe publi- 
cje, rozchodzące się w setkach tysięcy egzemplarzy, a wydawane za ze 
zwolęniem władz. okupacyjnych, mają jedno na celu: wysławiania tego ar- 
cykata ludzkości, Podobna wliteratura" usiłuje stworzyć swoisty kidt Fuekre- 
ra, umiejętnie podsycuny i wykorzystywany przez reakcyjne koła Niemiec. 

Wśród licznych tego rodzaju elukubracji szczególną uwagę xwraca na 
mebie broszura pt. „Hitler — Privat“, Już na stronie tytułowej widn 
wma postać Puehrerc, pochylonego nad mapą. Symbol niewątpi 
my — może właśnie w chwili wykonywania tego zdjęcia 
eńczej glowie Adolfa potestawały plany podboju chego świata», 

Crta treść książki, przeplatana licznymi zdjęciami Hilera w jego dye 
ciu prywatnym, tnk przedstawia i ujmuje najrozmaitsze szczegóły i. fakty, 
aby wsbudzié podziw i sympatię dla tego patępionego przez caly postępo- 
wy świat zbrodniarza. Źródłem tych tendencyjnych opowieści jest dawna, 


wyideai 


rete 00000440044401 


większego w dziejach. ludobójcy, 
Tak tą nod okiem władz 
budza neofaszystowskie nastroje. 


mi redakcji „Głosu* omówione spra- 
wy kolejnego okolicznościowego nu- 
meru gazetki Ściennej, Ustalona, ze 
numer ten będzie poświęcony Mię- 
dzynsrodowemu Dniu Pokoju. 

Dobrze się stało, że Kolegium Re- 
dakcyjne PZPB Nr 1 przygoto 
już ów „pokoji gazet! 
gdyż dzięki temu uczestnicy narady 
mieli przed soba pewien wzór i dys- 
kusja przybrać mogła formy rzeczo- 
we, 

Przy ocenie gazetki okolicznościo- 
wej PZPB Nr 1 wszyscy byli zgodni 
co do tego że jej szata graficzna jest 
bez zarzutu, To jednak nie przesą- 
dza jeszcze wartości całej gazetki 1 


... a może skrzynka przyszłaby do racjonalizatora 


Jeszcze w styczniu br, zostało | 
wprowadzone w PP „Film Polski” ; 
usprawnienie techniczne pomysłu 
tow. Domańskiego. Racjonalizacja 
metod pracy obmyślana i wprowa= 
dzona w życie przez tow, Domań- 
skiego przyniosła około 1,5 miliona 
złotych oszczędności rocznie. Dzięki 
temu pomysłowi można było zużyć 
wielkie ilości materiałów filmowych, 
które — jak zdawało się — były już 
nie do wykorzystania i miały być 
przekazane Centrali Odpadków. 

Dnia 12 września br. — czyli pa 
d-ciu miesiącach od wprowadzenia 
pomysłu w życie — Komisja Racjo- 
nalizatorska przy PP „Film Polski" 
nagrodziła tow. Domańskiego pre- 
mią w wysokości 10 tysięcy złotych. 

Ten dziewięciomiesięczny okres 
czasu między wprowadzeniem w ży- 
cie usprawnienia, a wypłatą premii 
może nie tylko zrazić niejednego ra- 
cjonalizatora, ale wręcz sprzeczny 
jest « uchwałą Komitetu Ekono- 
micznego Rady Ministrów z dnia 21 
czerwca br. co do czasu rozpatrywa- 
nia 1 premiowania wniosków racjo- 
nalizatorskich, 

Podejście Komisji Racjonalizntor- 


w obchodzie 
ędzynarodowego Dnia Pokoju 


skiej przy PP „Film Polski* do po- 
mysłu tow. Domańskiego obrazuje 
nam dosadnie, jak pracuje ta Komi- 
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masowy udział 


nej, podczas której wystąpią prel 
genci — działacze społeczni i pa 
ni z terenu wiejskiego, składać się 
będą z popisów artystycznych, U. 
dzone zostaną również rozgrywki 
sportowe. 

Międzynarodowy Dzień Pokoju 
zademonstruje zarazem siłę krzepną 
cego sojuszu robotniczo = chłopskie- 


ju, jaka odbędz: 
2-30 października. 


się w Łodzi w dniu 


aja. Nie dziwi nas więc fakt, że 
skrzynki racjomalizatorskie, wywie- 
szone w zakładach pracy „Filmu 
Polskiego", stoją puste, Praca Komi- 
sji nie może ograniczyć się wylącz- 
nie do wywleszenia skrzynek, tak 
jak to uczyniono w Filmie Polskim, 
lecz musi zagadnienie  racjonaliza- 
cji spopularyzować, Czym winny 
stać się w zakładzie pracy skrzynki 
1 jnk winna pracować Komisja Ra- 
cjonalizatorska, mówi nam trafne 
powiedzenie naszych robotników: 
„Jeżeli nie przychodzi racjonalizstor 


do skrzynid, to skrzynka wluna 
przyjść do racjonalizatora*, 

Dobrze było by, żeby Komisja Ra- 
cjonalizatorska „Filmu Polskiego" 
wzięła sobie do serca to proste ró- 
botnicze powiedzenie, no zapozna 
ła się ze wspomnianą uchwałą Rady 
Ministrów, a wtedy na pewno ruch 
racjonalizatorski wzbogaci się o wie- 
le wynalazków 1 usprawnień 


SACRA 
| Korespondent fabryczny 
z „Filmu Polskieg 


Narady wytwóreze 


w Łódzkich Zakładach Wytwórczych 
Aparatury Niskiego Napięcia 


Narada wytwórcza jest jednym z 
głównych środków wychowania, u- 
świadomienia t zaktywiżzowania pra- 
cowników przemysłu. 

Nasze narady wytwórcze miały do 
tychczus charakter konferencji. Samo 
życie jednak wykazało, że tematyka 
zagadnień poruszanych przez aktyw 
febryczny jest zbyt obszerna. Np. za 
gadnienia akcji socjalnej na ostatniej 
konferencji w dniu 129. 1949 r. po- 
ruszone przez tow. Kryszkowskiego 
z Zakładu A-24 nie mieściły się w ra 
mach ustalonego programu, podchwy 
cone jednak przez prezesa Zw Zaw. 
Metalowców tow. Garlińskiego, wy- 
wołały żywą dyskusję. Natomiast tè- 
maty, które były w programie, jak 
współzawodnictwa 4  racjonalizator- 
stwo zostały poruszone bardzo po- 
bieżnie. Zwłaszcza  „sprawozdanie” 
Zakładu Macierzystego zamykało się 
dosłownie w 2-ch zdaniach. 

Co mówią przytoczone faktył Są 
one dowodem, że tematyka konferen 
cji nia została przygotowana, oraz 
że Konieczne jest ograniczenie jej 
ściśle do zagadnień produkcyjnych, 
Reszta zagadnień przeniesiona powin 
na być na inną konferencję, w tym 
samym może być składzie. Poruszona. 


zaś na nich tematy winny znaleźć się 
w programie narad wytwórczych za- 
togi w poszczególnych oddziałach za 
kładów, 

Jak dotychczas narady, a raczej ze 
brania załogi w naszych zakładach 
daleko odbiegają od ideału prawdzi- 
wych narad wytwórczych (sądzę, że 
koledzy korespondenci z zakładów 
więcej nam na ten temat powiedza): 
W niektórych Tabrykach odbywają 
się one systematycznie co miesiąc, 
niestety, nasz zakład nie przoduje 
pod tym względem. Zebrania odby- 
wają się tylko „od święta”, Sceptyk 
powie — nasza załoga mało intere- 
suje się zagadnieniami fabryki, bo 
jak się okazało na zebraniu w spra- 
wie Akcji Oszczędnościowej — chet 
nych do dyskusji była mało, Odpo- 
wiem mu — ilość, pozłom narad wy- 
twórczych 1 frekwencja zółogi 
najlepszym miernikiem wywiązy 
nia się Rad Zakładowych, oraz orga 
| nizacji partyjnych z, obowiązków na 
|łożonych na nie przez Związki Za- 
wodowe i Partie. 

H. Żyżka 
korespondent fabryczny 

Łódzkich Zakładów Wytwórczych 

Aparatury Niskiego Napięcia A-21 

Zakład Macierzysty, 


prywatna sekretarka Hitlera, z żalem wspominajqca „miłego, 
na z wąsikiem”, spisał zaś je i wydał — amerykański oficer, Albert Zoller, 

Trzeba przyznać, że Zoller wykazał wyją 
kształceniu prawdy, ujęte przez niego szczegół 


no od dawnej sekretarki Fucheara, z kt ź u i 
misternie ukrywują 1wszyntkie potteorne, niesamowite zbrodnie tego naj- 


upacy, 


starszego par 


jątkowe uzdolnienia w anie 
ły z życia Hitlera, zdsłysze 
tóra Zoller nawiąza bliższy kontakt, 


jnych stwarza się mit o Hitlerse i ros 


Skos, 


Frerrrrerrerererrerirrerenevereererererrererrerererrereeereeerrererrerr aatend 


gazetki ścienne 


IEN POKOJU 


Dwie narady w Redakcji „Gto 


mnan 
minnn 


66 


del 


towarzysze słusznie podkreślali 
różne braki, 


W pierwszym rzędzie gazetka za- 
wiera zbyt mało artykułów, bo tyl- 
ko pięć. Powinno ich być więce, 
zarazem powinny być one krótsze. 
Po wtóre — treść artykułów była 
niekonkretna, 


— Jak więc winna wyglądać do- 
bra gazetka ścienna? zapytają 
zapewne towarzysze © „jedynki 
być może zlekka dotknięci krytyką. 


Oczywiście, że nikt jeszcze nie spo 
rządził recepty na idealną gazetkę, 
gdyż nie jest to w ogóle możliwe. 
Gazetka bowiem musi być wiernym 
odbiciem tego, co się dzieje w danym 
zakładzie pracy, a wiemy przecież, 
ża każdy z nich ma inne warunki 
produkcyjne, inne kłopoty i.. innych 
ludzi, Poza tym gazetki, sporządzo- 
ne według jednego wzoru, - byłyby 
monotonne 1 mało zajmujące, Tak 
więc obowiązek inicjatywy staje 
przed członkami Kolegiów Redakcyj 
nych w całej swej okazałości. 


Co do numeru, poświęconego Mie- 
dzynarodowemu Dniu Pokoju, może- 
my dać tylko kilka ogólnych wska« 
zówek, które umożliwią towarzyszom 
redaktorom gazetek ściennych zda- 
nie sobie sprawy, jak mniej-więcej 
powinna wyglądać gazetka okolicz- 
nościowa. A więc , nieodzowny jest 
krótki artykulik wstępny w sprawie 
walki o pokój, jednak również po- 
wiązany odpowiednio z życiem zakła. 
du pracy i jego osiągnięciami pro- 
dukeyjnymi. Pozostałe artykuły po- 
winny poruszać sprawy, obchodzące 
dany oddział produkcyjny. Im wię- 
cej jest takich korespondencji z te- 
renu i im one są krótsze — tym le- 
piej. Wszystkie osiągnięcia produk- 
cyjne zakładów, wszystkie niedoma« 
gania winny znaleźć swą ocenę na 
łamach gazetki, , 


Przypuśćmy, że w pewnym okresia 
wzrosła znacznie produkcja któregoś 
z oddziałów. Gazetka fakt ten podaje 
natychmiast do wiadomości załogi, 
przeprowadzając dokładną analize 
przyczyn, które przyniosły wzrost 
produkcji. W ten sposób za pośred- 
nictwem gazetki Ściennej doświad- 
czenie załogi jednego oddziału wyka 
rzystane być może przez załogi po- 
zostałych oddziałów, 


W każdym numerze gazetki Ścien- 
nej, zwłaszcza okolicznościowym, 
winny być zamieszczone nazwiska 
bohaterów pracy, a nawet ich podo- 
bizny. W omawianym numerze mož- 
na to zrobić na przykład w taki spo- 
sób, że pod wspólnym tytułem „Oni 
walczą o pokój“ względnie „Bojowe 
nicy o pokój”, umieszczone zostaną 
w ramce nazwiska i portrety przo- 
downików pracy. Również wykona» 
nie zobowiązań, lub ich niewykona- 
nie winno zostać uwidocznione w ga~ 
zetce, 


Jednak najważniejszym warunkiem 
odpowiedniego wykonanła  guzetsi 
Ściennej jest stała opieka nad nią 
i pomoc ze strony organizacji par- 
tyjbej, jak również współpraca na- 
ych korespondentów fabrycznych. 
vspondencja, napisana dla gazet- 
Ściennej, jest nie mniej ważną, 
niż korespondencja dla „Głosu Ro- 
botniczega”, ~ 


Prosimy redaktorów okolicznościo- 
wych gazetek ściennych, by przysłali 


nam odbitki gazetek do redakcji 
„Glosa“ do piątku 80-go bm, i 
Elim, 7” 


Str. 3 


Ludobójcy w łaskach u imperial 


stów 


RAWA ONTE 


Angielscy obrońcy krwawego kata 


Dokoła procesu gen. von Mannsteina 
(Da specjalnego korespondenta s Gios) 


OTTO OTO 
DYWANOWYCH YELL YAKYPAAAAAAAAANNAŁA 


Proces zbrodniarza wojennego, 


bylego „feldmarszałka” generała 


von Mannsteina uległ znowu przerwie | ma być wznowiony w dniu 


5 października. 


Pierwszy etap procesu — dokumentacja aktu oskarżenia 


został 


zakpńczony: wypełniło go 545 odczyłanych przez prokuratora do- 


kumentów, podpisanych przez Mannsteina, 


rozkazów Wehrmachta, 


jego instrukcji — jawnych i tajnych oraz protokółów zeznań jego 
podkomendnych, ca wszystko razem złożyło się na straszliwy obraz 


niebywałego w dziejach wojen 
pedanterią 1 z bewzgłędnością 


Szał mordu i niszczenia 


P rzeglądając te dokumenty, natra- 
fia się bardzo często na zdanie: 
„Zniszczyć z calą bezwzględnością!” 

Niszczyć, zgodnie z rozkazami 
Mannsteina, trzeba było wszystko, 
co stanąć by mogło na drodze, a za- 
tem likwidować: ludność cywilną, 
starców, kobiety, dzieci, wszystkich, 
WSZYSTKICH, którzy znaleźli się na 
szlaku krwawego pochodu barbarzyń 
ców 20-go stulecia. 


Prokurator brytyjski, sir Arthur 
Comyns Carr stwierdził na podsta- 
wie posiadanych dowodów, że w cza 
sie wojny na obszarach wschodnich 
w zasięgu rozkazów von Mannsteina 
wymordowano łącznie PÓŁ MILIO- 
NA osób — partyzantów i ludności 
cywilnej. Z jakim bezgranicznym cy- 
nizmem prowadzona była ta akcja, 
świadczy m. in. następujący raport, 
wysłany przez jedną z dywizji SS do 
Mannsteina: „Zajęliśmy miejscowość 
X. Pogoda sucha i dobra. Ludność cy 
wiina — rozstrzelana”, 

Z odczytywanych beznamiętnym 
głosem na posiedzeniach Trybunału 
dokumentów wołała wielkim głosem 
nie pomszczona dotychczas, niepoję- 
ta dla normalnych ludzkich stosun- 
ków Zbrodnia i padały nazwy miast 
i liczby, liczby ofiar hitlerowskiego 
szału, który ogarnął pruskiego feld- 
marszałka i jego podkomendnych: 
Mariupol — zlikwidowano 8,000 Ży- 
dów, łącznie z dziećmi 1 niemowlęta- 
xal, Symferopol — rostrzelano przez 
SD — 10.000 mieszkańców żydow- 
skich 1 innych... 

Do rozkazu w sprawie „akcji” w 
Symferopolu — własnoręczna uwaga 
Mannsteina: „Likwidację przeprowa- 
dzić DO ŚWIĄT BOŻEGO NARO- 
DZENIA! Zegarki po Żydach rozdać 
żołnierzom dla celów służbowych", 


Pochód zagłady 

Ji dalej szlakiem skargi proku- 

ratorskiej, obejmującej 17 głów- 
nych punktów, napotkać można pło- 
nące wsie 1 miasta, bombardowane 
przez Luftwaffe na rozkaz Mannstel- 
na szpitale, szkoły, zakłady dla nie- 
widomych, zniszczone kościoły i cer 
kwie, tysiące błakających się po po- 
lach t lasach uchodźców, dziesiątki 
tysięcy jeńców konających z głodu 
za kolczastymi drutami obozów. Gdy 
jeszcze w Norymberdze, podczas pro- 
cesu niemieckiego sztabu generalne- 
go, rozpatrywano ogrom zbrodni nie 
ieckich, z ust świadków, b. wyż- 
ych oficerów niemieckich nieraz pa 
dało nazwisko „feldmarszałka” von 
Mannsteina, jako tego, który wyda- 
wał wszystkie wiodące do zagłady lu 
dzi i niszczenia miast — rozkazy, 
Dwaj generałowie, wykonawcy tych 
rozkazów — Roques i Woehler zosta 
li surowo ukarani ale ich mocodaw- 
ca — von Mannstein zażywał jeszcze 
wówczas angielskiego komfortu w 
obożle, zaś pewne bardza wpływowe 
Kcła londyńskie z góry odrzucały 
możliwość jego wydania 1 doprowa- 
dziły ostatecznie do tego że najbar- 
dziej słuszne í sprawiedliwe żądanie: 


wydania zbrodniarza tym krajom, 
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Mikołaj Ostrowski 


Mikołaj Ostrowski urodził stę 
R 29 września 1904 roku i zmarł 
2 grudnia 1936 roku, Żył ząled- 
ia 32 lata, Ale wpływ, który 
wywierał jest tak głęboki, znacze 
nie jego jest tak wielkie, że od- 


najdujemy je po dziś dzień na , 


każdym kroku, Ostrowski należy 
do plejady pisarzy, którzy są du+ 
mą literatury radzieckiej. 


Utwory jego cieszą się ogrom- 
nym powodzeniem. Pierwsza część 
powieści pt. „Jak hartowała się 
sial" wyszła w 1932 roku, druga 
zaś w dwa lata później, Książka 
ta wyszła w owym czasie w n- 
kładzie 10.000 egzemplarzy. O- 
becnie nakład powieści „Jal: har- 


okrucieństwa, stosowanego z pruską 
hitlerowskiego sztabowca. 


gdzie szalał on w latach wojny 1 o- 
kupacji, tj. Związkowi Radzieckiemu 
i Polsce, zostało odrzucone, 


Obrona krwawego 
ludobójcy 


JPostepowe kota angielskie z nie- 
smakiem przyglądały się kampa- 
nil, jaka się tymczssem rozwinęła do 
okoła osoby b. feldmarszałka, aby 
uchronić go w ogóle od wszelkiej od 
powiedzialności. Morderca pół milio- 
na ludzi znalazł nie byle jakich o- 
brońców: „sam” Winston Churchill, 
a dalej — biskup Chichesteru, lord 
Hankey, Wiktor Gollancz i jeszcze 
klika osobistości z angielskiej „śmie- 
tanki” postawiło sobie za piinkt hô- 
noru (który stał się ich hańbą) zba- 
wié Mannsteina od szubienicy, która 
mu się wielokrotnie należy. 

Na szczęście jednak dla honoru s; 
mych Anglików, nacisk ze strony kt 
postępowych okazał się silniejszy 
głos rozsądku wreszcie zatriumfował: 
Mannstein musiał udać się do Ham- 
burga, ale, jak wiadomo, za pienią- 
dze Churchilla 1 jego przyjaciół doda 
no mu dwóch wybitnych angielskich 
prawników, którzy mają za żadanie 
wytargować od angielskiego trybu- 
nalu głowę zbrodniarza niemieckiego, 
„drogecenną” dla wodza angielskich 
konserwatystów. 


Cyniczna teza 
Aosielscy obrońcy  Mannsteina, 
przygotowując obronę swego 
klienta, zanotowali, prócz wielu gło- 
sów, również i taką oto bardzo zni 
mienną wypowiedź szefa sztabu zi 


chodnio-avropejskiej Unii wojenni 
SODODOGOCOEDCOCOAROEOIEOIĄTONAOOIE on e eoon 


marszałka Montgomery'ego: „Żoł- 
nierz nie może uzależniać swego po- 
sbuszeństwa od polityki: musi on speł 
miać, bez pytania, wszystkie rozkazy, 
które armia, czyli Naród mu wyda- 
dzą”. Ta cyniczna teza brytyjskiego 
marszałka ma posłużyć obecnie dla 
USPRAWIEDLIWIENIA niemieckich 
zbrodni wojennych, popełnionych 
przez innego marszałka. Nawet Be- 
vin, którego trudno posądzać o zbyt- 
nią sympatię dla Wschodu, nazwał 
to, co się w Anglii dzieje dookoła 
sprawy Mannsteina — „związkiem za 
wodowym generałów”, 

Za kilka dni proces potoczy się 
dalej. Obrona sprowadzi przed trybu 
nał dalszych Świadków spośród by- 
łych niemieckich sztabowców, któ: 
rzy będą usiłowali zapewne ochra- 
uBucanaaMn! BanAAŁGONI 


niać Mannsteina, a przez to | siebie 
samych. Obrona operując tezą Mont 
gomery'ego będzie chciała znowu 
zrzucić całą winę na — Hitlera i 
Himmlera. Ale 525 dokumentów, le- 
žacych na stole sędziowskim ma swą 
bardzo znamienną t twardą wymowę, 
której żaden urgument zmienić ani 
osłabić nie potrafi, Żaden, chociażby 
wielokrotnie powtarzany przez Chur- 
ċhilla frazes o „nonsensie”, żadne po 
woływanie się na na „dyscyplinę woj 
skową” nie może z historii wojny na 
Wschodzie 1 w Polsce wymazać PÓŁ 
MILIONA niewinnych mieszkańców 
miast 1 wsl, którzy zostali przez 
Mannsteina_„zlikwidowant”. 

1 o tym Trybunał brytyjski w Ham 
borgu pamiętać musi. 

Leopold Marschak 
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Warszawa — coraz piękniejsza 


. 


Dnia 2 lipca br. Sejm Ustawodawczy powziął uchwałę © odbudowie 
zabytkowego Zamka Królewskiego w Warszawie. Odbndowa Zamku toz- 
pocznie się w roku 1950, zostanie zakończona najpóźniej w róku 1954, 


Na zdjęciu — ruiny Zamku Królewskiego obok pięknie odbudowanego 
Pałacu pod Blachq. 


IaBaweni 


Wielki syn narodu rosyjskiego 


Prasa radziecka o setnej rocznicy urodzin l. Pawłowa 


„Prawda“ z dnia 27 bm. w artykule wstępnym, poświęconym 


pamięci Pawłowa pisze: „Imię 


Pawłowa jest drogie i bliskie sercu 


każdego człowieka radzieckie go". Wiemy, jak bardzo cenił Pawło 
wa i jego dzieła Włodzimierz Lenin. Już w 1921 roku podpisał on 
dekret rządu radzieckiego, w którym podkreślono wybitne zasłu- 
gi naukowe Pawłowa, posiadające olbrzymie znaczenie dla mas 


pracujących całego świata”, 
działalność naukową Pawłowa 


Ogromną uwagą otaczał również 
towarzysz Stalin. Dla laboratoriów 


Pawłowa i jego nczniów stworzono specjalne miasteczko nauko- 
we w Kołtuszach. Partia Komunistyczna i rząd radziecki stworzy- 
ły wszelkie warunki dla owocnej pracy wielkiego uczonego rosyj- 


skiego, 


W ciągu swej lgletniej pracy 
znakomity uczony stworzył mową 
epokę w fizjologii. W jego twórczo- 
ści naukowej znalazły odb:cie wszy- 
stkie charakterystyczne cechy ma- 
szego postępowega  przyrodoznaw= 
stwa, które ZE wybitni 


propagatorzy nauk przyrod- 
niczych. Cechy te — fò przede wszy 
stkim czysto materialistyczne poj- 
mowanie przyrody, to głębokie prze- 
konanie, że życie we wszystkich je- 
go nawet najbardziej skomplikowa- 
nych przejawach jest materialne I 


raci — poznawalne, 


Proces Rajka - ostrzeżeniem da ms dla mas pracujących 


stwierdzają robotnicy z PZPB | Nr 17 


Nie wiadomo kiedy rozmowa na- 
szą przeszła nagle na temat proce- 
su Rajka. Mówiliśmy o produkcji, 
o Międzynarodowym Dniu Pokoju i 
wtedy tow. Feliks Wojciechowski: 
robotnik wątkarni, powiedział nije- 
spodziewanie mocnym głosem; 

— Musimy przed terminem wyko- 
nać nasz plan produkcyjny. Musimy 
2 października jak najliczniej zama- 
nifestować naszą niezłomną wolę u- 
trzymania pokoju. W ten sposób od- 
powiemy podżegaczom wojennym i 
damy odprawę wszelkiego rodzaju 


zdrajcom ruchu robotniczego, jak 
Tito i Rajk. 

Rajk i jego klika 

Z gazet i radia robotnicy po- 
znali dobrze kulisy tej potwo 
nej zdrady, Dzień po dnių Śledzili, 


jak przewód 


adowy ujawniał wielki 
spisek, godzący nie tylko w samą 
Republikę We; A, lecz we wszy 
stkie państwa demokracji Indowef. 
Widzieli, jak spoza szajki re- 
negatów - Węgrów  wyłaniała stę 
podstępnie działająca machina 
anglo - amerykańskich imperiali- 


omotać państwa ludowe i wywołać 
w nich przewrót, „Rozwiazały się“ 
języki. Posypały. się słowa. pełne p- 
burzenia i potępienia, a obok nich 
słuszne i dojrzałe uwagi, wykażują* 
e robotnicy zrozumieli proces 
Rajka, jako sygnał, alarmujący ma- 
sy pracujące krajów ludowej demo- 
kracji. 

— Proces Rajka — ciągnie dalej 
tow. Wojciechowski — ostrzega nas, 
że musimy wzmóc czujnoś é, baczniej 
nadstawić uszu i otworzyć oczy na 
to, co się wokół nas dzieje. Rajk 1 
jego kamraci oblekli się w skórę de- 
mokratów i w ciągu szeregu lat u- 
dawali szczerych komunistów. Udato 
im się oszukać naród węgierski i pra 
wadzić w ciągu lat swą zdradziecką, 
jng robotę. Wiemy, że māc- 
wywiadu imperialistycznego  stę- 
do wszystkich państw, Wiemy, 
Rajk nie był pierwszym i nie 
jest ostatnim zdemaskowanym zdraj 
cą, Otóż my, towarzysze, musimy 
takich zdrajców i u nas demasko 


|wać i tępić, jak szkodliwe chwasty. 


— Ustawiczne procesy band dy- 


stów, usiłujących siecią szpiegowską 


towała się stal” i pośmiertne 


t» 

dą 6 milionów. Jego dzieła zosta- 
ły przełożone na 43 języki naro- 
dów Związku Radzieckiego 1 na 
20 języków innych narodów, 

Żaden z bohaterów współczes- 
nych utworów literackich nie brał 
tak aktywnego udziału w kształ 
towaniu sie świadomości i cha 
rakteru młodzieży radzieckiej, 
nie wywierał na nią takiego ol- 
brzymiego wpływu, jak bohater 
powieści „Jak hartowała się stal” 
Paweł Korczagin. Pomagal on 
i pomaga wychowywać młode po- 
kolenie kraju socjalizmu na ludzi 
śmiałych, wierzących w słuszność 
swej sprawy, nie znających lęku 
przed trudnościami, gotowych 
przezwyciężyć wszelkie przeszko- 
dy na drodze do celu. 

Gdyby trzeba było jak najkrócej 
scharakteryzować sens życia Kor- 
czagina, a równocześnie kwint- 
esencję życia samego Ostrow- 
skiego (gdyż „Jak hartowała się 
stal* jest powieścią autobiogra» 
fiezną), możnaby powiedzieć, że 
pragnieniem jego było: „kroczyć 
w awangardzie, „walczyć na pierw 
szej linii ognia”. 

Jako 15-letni chłopiec, Korcza 
gin brał udział w wojnie domo- 
wej, walczył o władzę radziecką, 
a następnie ofiarnie pracował w 
latach budownictwa pokojowego: 
zakładał kolejkę wąskotorową, 
odbudowywał warsztaty  kolejo- 
we. Z właściwym mu entuzjaz» 
kował się do pracy 
„Kto się nie pali 
Takie jest prawo. 


— ten kopci. 


wersyjnych, grasujących do niedaw- 


na w naszym kraju, o czym Świa 
czą? — dodaje prządka, tow- Jo- 
chim. — O tym, że wrogowie nasi 
nie omijają żadnej sposobności, 
by podkopać nasz ustrój, wywołać 
w kraju ferment i niepokój. Nie ską 
pią dolarów na utrzymywanie band, 
na opłacanie agentów przenikają- 
cych — jak to było na. Węgrzech — 
nawet na odpowiedzialne stanowis- 
ka w aparacie państwowym i partyj 
nym. 

Dyskusja staje się coraz bardziej 
konkretna. się wysuwane 
przykłady dywersji, padają życzenia 
pod adresem organizacji partyjnej. 


Powinniśmy być bezwzględni — 
mówi tow. Majewska — wobec na- 
szych wrogów. Walczymy o słuszną 


=) 


sprawę, o pokój i sze 


gdyż za nami stoją miliony prostych 
ludzi, miłujących pokój, 

Robotnicy z PZPB Nr 7 dobrze 
zrozumieli proces Rajka, Potrafią 
wyciągnąć z niego wnioski dla swej 
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codziennej pracy partyjnej i zawo- 
dowej. H. Sam. 


R 
kołaj Ostrowski | 


| sława literatu 


ry radzieckiej 


IETA SEn 


Niech żyje płomień życia“ — po- 
wiadał on i z zapałem, właści- 
wym młodzieńczej duszy, odda- 


wał się każdej sprawie, którą zle 
ciła mu partia. 

Ciężka choroba wytrąciła Kor- 
czagina z szeregów czynnych pra 
cowników. Ale unieruchomiony, 
ślepy, przykuty do swego „mate 
racowego grobu* nie podduwał 
się, nie upadat na duchu, Tecz 
prowadził bohaterską walkę o 
powrót do szeregów. Nauczył stę 
władać orężem słowa i został pt- 
sarżem. 


„Nie ma takich twierdz, któ- 
rych by nia zdołali wziąć bolsze- 
wicy” — wierny tym słowom Sta 
lina, Korczagin starał się liero- 
wać nimi zawsze i we wszystkim. 
Rozumiał on, że cechą organicz- 
mą człowieka radzieckiego jest 
łamanie wszelkich przeszkód na 
drodze do celu, Albowiem w lu» 
dziach uzbrojonych pod wzglę- 
dəm ideologicznym trudno: wy- 
wolują nowy dopływ energii, na- 
pięcia woli. Tacy ludzie hartują 
się w walce i wychodzą z niej 
jeszcze silniejsi. 


Takiego właśnie stosunku do 


trudności uczyła go partia komu- 
nistyczna, I właśnie dlatego, że 
bohaterowie książek Mikołaja 
Ostrowskiego mają komunistycz- 
ny stosunek do trudności, stali się 
wżorem i przykładem dla młodzie 
ży radzieckiej. 

Korczagin jest postacią za- 
czerpniętą z życia, jest malowany 
z natury. 

Korczagin był z narodem ra- 
dzieckim w latach przedwojeń- 
nych pięciolatek stalinowskich. 
Z nową siłą wystąpiła jego po- 
stać w okresie wielkiej wojny 
narodowej. To on bronił Sewasto- 
pola i Odessy, on stał niezłomnie 
pod Leningradem i 
dem. W pierwszych szeregach 
szedł do ataku i zwyciężał. On 
był przyjacielem Zoi Kosmodem- 
jańskiej i Olega Koszewoja i A- 
leksandra ` atrosowa.« 


Autorzy nowyc™ utworów o ży- 
ciu radzieckim wspominają o Kor 
ezaginie, powołują się na niego, 
jako na postać istniejącą realnie. 
Spotykamy się z nim w „Młodej 
Gwardii“ Fadiejewa, w „Opowie- 
ści o prawdziwym czlowieku” Bo- 
rysa Polewoja, w książce Pano- 


Stalingra- , 


Materiali: 
pojmowanie ż 
przyrody 
oparciu o mater:alistyczne poj 
mowanie żywej przyrody Paw 
łow już w początkach wieku XX 
przekroczył „zakazaną“ dla fizjolo- 
gów strefę i wtargnął do tej dzie- 
dziny, w której panowały idealistycz 
ne poglądy fizjologii sub:ektgwnej 
— do dziedziny zjawisk „ducho- 
wych”. 

Pawłow zajmował zawsze krytycz 
ną postawę wobec tzw. zoopsycho- 
logi: — tego lamusa wszelakich ide- 
alistycznych i mistycznych poglą- 
ów na psychiczną sferę działalno- 
ści zwierząt i człowieka. W walce z 
redakcyjnym idealiznem w biologi: 
Pawłow używał ostrego narzędzia 
ścisłych i niezbitych taktów, Bada- 
jąc najskrytsze tajemnice funkcjo- 
nowania mózgu — najwyższego twó 
ru żywej przyrody — Pawłow wkro 
czył s drogę przyrodnika — Mate- 
ty, ma drogę ścisłych doświad= 
czeń fizjologicznych. 


Nauka o „odruchach 
warunkowych 


Na podstawie wieloletnich badań 
Pawłow stworzył naukę o odruchach 
warunkowych — o tych chwilowych 
związkach, które. leżą ų podstaw 
całego indywidualnego życia zwie- 
rzęcia — skomplikowanej działal- 
ności wyższego systemu nerwowego, 
Pawłow stworzył „prawdziwą fizjo- 
logię mózgu”, z właściwą mu kon- 
kretnością zbudował materialny fun 
dament pod działalność wyższego 
systemu nerwowego, rozbił ostatecz= 
nie idealistyczne fantazje na temat 
nadprzyrodzonych cech naszej świa- 
domości, Olbrzymia zasługa AŻ 
wa polegała właśnie na tym, 
wprowadził on i utrwajił materials 
styczną zasadę przy badaniu żywej 
przyrody. 

Nowatorsk,, aktywny charakter 
działalności naukowej cechował ca- 
łą pracę twórczą Pawłowa. Pawłow 
natniętnie, bezgranicznie kochsł nau 
kę i żył nią. Ale umiłowanie nauki 
nie było oderwane od życia; było 
One rzeczowe i twórcze, Pawlov 
uważał zawsze naukę za polęż- 
ny ośrodek rozwiązywania naj- 
ważniejszych zadań praktycznych, 


dlatego też w całej swej wle- 
wej pt. „Krużylicha”, w „Chorą: 
żych* A, Gonczarn, w powieści 


W. Dobrowolskie, 
szarych szynelach 

Paweł Korczagin stoi dziś zno- 
wu w pierwszym szeregu i bierze 
udział w budownictwie powojen- 
nym krocząc wraz z całym na- 
rodem zwycięską drogą do komu- 
nizmu. 

Mikołaj Ostrowski jest dla la- 
dzi wielu krajów i narodów 
uszlachetniającym przykładem. 
Młodzież wolnej i demokratycz- 
nej Bułgarii buduje nowe życie, 
idąc za przykładem młodzieży ra- 
dzieckiej, Wśród budowniczych 
Dymitrowgrada jest oddział imie 


pt. „Trzej w 


wył gt verag y 


Powieść „Jak hartowała 


|loletniej pracy badawczej dążył do 
tego, aby oddać naukę na ustami žy- 
cia, aby służyła ona interesom i po- 
trzebom mas pracujących, Ujarzmić 
przyrodę, podporządkować ją inte- 
resom człowieka, osiągnąć Magra 
niczną władzę nad najbardziej skom 
plikowanym ruchem materii — pra- 
cą mózgu — takie była namiętne 
marzenie Pawłowa, Pódobrce jak 
inny wielki uczony rosyjeki Miczu- 
tin, Pawłow nie oczekiwał „łask 
od przyrody, lecz stal na słanawi- 
sku, że człowiek jest zdolny sm tę 
„łaskę* zdobyć, aktywnie wkraczać 
w sprawy przyrody, przelstaczać 
przyrodę, 


Rozkwit twórczości 
Pawłowa 


eniusz Pawłowa rozwinął sie 
ze szczególną siłą po Rewolu 
Listopadowej. Uwaga, którą otaczali 
twórczość wielkiego  fizjologa zało- 
życiele państwa radzieckiego, Lenin 
i Stalin, oparcie się nauki Pawłowa 
na metodologii materialistycznej — 
wszystko to uwarunkowało rozkwit 
twórczości Pawłowa za czasów ra- 
dzieckich. 
Wielki uczony był  płomiennym 
patriotą ojczyzny socjalistycznej, 
„Cokolwiek: czynię — mówił on — 
czynię z myślą, że pracą moją służę 
w miarę mych. sił. ojczyźnie”. WA 
kliwy, badawczy umysł Pawłowa wi 
dział, jakie głębokie przemiany spi 
łeczne zachodzą w naszym kraju, 
jak rozkwita w warunkach” ustroju 
socjalistycznego nauka i kultura, 


Wielki Jubileusz 


ubilesz Pawłowa — pisze ga- 
zeta „Izwiestia”, jest świętem 
kultury socjalistycznej, gdyż Wszy- 
stkie osiągnięcia i odkrycia wielkie- 
go fizjołoga są. triumfem światopa- 


glądu radzieckiego, światopoglądu 
materialistycznego. 
Dziedzina zjawisk Jeychiemiyeh 


kam z. 


Anega ostatni 


tał WAŻ Bo 


schronienia, Dlatego też rewolu 


z 


nauka Pawłowa była i je 
miotem wściekłych ata 

ny burżuazyjnych rcakcji 
dziedzinie nauki, którzy 
trzymać swe pseudo - naukowe, ide- 
alistyczne pózycje. 
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nia Pawła Korczagins. Pisarz 
bułgarski opowiada o bud 
mostu żelbetonowezo nad prze 
łęczą górską i nazywa boha 
rów budowy „młodymi Korczagi- 
nami“, 

„Tylko człowiek radziecki i hol- 
szewile mógł tal ofiarnie służyć 
sprawie narodu pisze o 
Ostrowskim Dora Nasto z Albs-* 
nii, 

Ostrowski żyje í żyć będzie! 
Nieśmiertelny jest pisarz i ni 
śmiertelny jest bohater, który 
zespolił się ze swoim wielkim, 
wolnym narodem, idgcym do 
świetlanego celu — do komuniz- 
mu. 


się stal” wzeftówaćzGGi 
została na 32 języki 


Kronika m. Radomska 


— 
KOMU WINSZUJEMY 
Czwartek, dnia 29 września 1949 r. 
Dziś; Michał 
— 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 


10 — Straż Pożarna 

11 — Urząd Bezp. Publiczn, 
12 — „Głos Radomszcząński" 
12 — R. 8. W. „Prasa* 

13 — Powiat. Komenda M.O. 
51 — Miejski Komisariat MO, 
91 — Starostwo Powiatowe 


50 — Szpital Powiatowy 
163 — Pogotowie Ratunkowe 
PCK, SB. 


DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyżuruje apte- 
ka mgr Rudzińskiego mieszcząca 
się przy ul. Reymonta. 


KINA: 
Kino „Wolność* ul. Narutowi- 
cza 8 wyświetla film produkcji 


radzieckiej pt. „Młoda Gwardią" 
(część II). Początek seansów w 
dni powszednie o godz. 18 i 20, w 
niedziele i święta poranki o godz. 
10 i 12, seanse popołudniowe o 
16, 18 i 20. 

Cena biletów na poranki wyno 
si 25 zł na wszystkie miejsca. 


Adres Redakcji 1 Administracji 
„Głosu Radomszczańskiego" 
Radomsko, ul. Reymonta Nr 39 


Administracja — tel. Nr 12, 
czynna codziennie od godz. 9-ej 
do 16-ej. 


morządowego na rok 1950 i 
Zatrudnienia, 


Ob, wojewoda Szymanek przed 
stawił całokształt działalności pod 
ległych mu wydziałów, Omawiając 
stan zbiorów z teręnu naszego 
województwa, mówca podkreślił 
znaczenie praktyczne i moralne 
|udzielonej pomocy ludności w 0- 
kresie żniw, 8 w szczególności 
przez robotników fabrycznych, Po 
moc ta, mima niesprzyjających na 
ogół warunków atmosferycznych, 
przyczyniła się do osiągnięcia do- 
brych zbiorów, czego dowodem są 
próbne omłoty, dające w bieżaeym 
okresie zwyżkę o 1 kwintal z ha 
w stosunku do średniego plonu ra 
ku ubiegłego, Również zbiór kar- 
tofli jest o 50 procent wyższy niż 
w roku ubiegłym, 

Akcja hodowlana przebiegała w 
okresie sprawozdawczym pomyśl- 
nie, Stan mogłowia w woje ódz- 
twie łódzkim pokrywa się już ze 
Stanem z roku 1938, Zaopatrzenie 
miast w nabiał nie przedst in 
się zadowalająco, Powodem tego 
jest zbyt mała ilość mleczarskich 
punktów zbiorczych w *erenie, 

Dużymi osiągnięciami może się 
wykazać Wydział Weterynaryjny. 
Pomoc weterynaryjna wydatnie 
przyczynia się do podniesienia ho 
dowii trzody, 

Ponadto podkreślił, ře prowa- 
dzona akcja klasyfikacji gruntów 
pozwoli ocenić rodzaj gleby i wła 


GLOS RADOMSZ 


Na ostatnim plenarnym posiedzeniu Wojewódzkiej Rady Naro- 
dowej, na porządku dziennym było 
Urzędu Wojewódzkiego, referoware przez Wojewodę Łódzkie, o, ob, 

Piotra Szymanka, uchwalenie budżetu Wojewódzkiego Związku Sa 
sprawozdanie z działalności Urzędu 


sprawozdanie z dzialalności 


ściwie ją spożytkować, a ponadto 
stworzy kryterium do sprawie- 
dliwego opodatkowania. Dia oce- 
ny gruntów powołano komisje 
kwalifikacyjne, do których weszii 
przedstawicielę organizacji poli- 
tycznych i społecznych, jak rów- 
nież rolnicy z poszczególnych po- 
wiatów, 

Z kolej poruszona zostay. spra 
wa kredytowania rolników, Zagad 
nienie to domaga się wglądu ze 
strony właściwych czynników, Oka 
zuje się bowiem, że fundusz po- 
życzkowy został tylko w 40 pro- 
centach wykorzystany, Zbyt skom 
plikowane manipulacje przy stara 
niach o kredyt, powstrzymują wie 
lu rolników od składania podań, 

Z kolei sprawozdawca dokonał 
pokrótce przeglądu działalności 
pozostałych resortów Urzędu Wo 
jewódzkiego, 

W ożywionej dyskusji nad spra 
wozdaniem, głos zabierali liczni 
radni, Tow, Gutowski, zwrócił u- 
wagę między innymi na prace 9 
Spółdzielni Produkcyjnych, które 
znajdują się w naszym wojewódz 
twie, Podkreślił, że pracują w tem 
pie zbyt powolnym Komitety 
Elektryfikacyjne. Tow. Gutowski 
ski przypisał wiele niedociagm=ć 
istniejących w terenie niedosta- 
tecznemu wglądowi władz admini 
stracyjnych, 


Przed Mies qem P 


Śladem całej Polski TPPR w 
Radomsku czyni wszystka, aby 
zbliżający się Miesiąc Pogłębie: 
nia Przyjaźni Polsko-Radziec- 
kiej wypadł na naszym terenie 
jak najokazalej. 

Niedawno odbyło sie plenum 
Zarządu Pow. na którym pod- 
jety został szereg, uchwał, któ- 
re w-chwili obecnej są realizo- 
"wane. Przed kilku dniami od* 
było się posiedzenie Komitetu, 
który opracował kaiendarzyk 
zebrań poszczególnych sekcji. 

Zarówno w mieście, jak i na 
terenie powiatu w chwili obec- 
nej odbywają się zebrania po- 
szczególnych kół, których tema- 
tem jest przedstawienie csiąg- 
nięć Zw. Radzieckiego na poju 
naukowym i przemysłowym 
oraz jego roli jako obrońcy po- 


Trzeba stwierdzić, że robotni- 


cy naszego miasta zdają sobie 
w pełni sprawę z' doniosłaści 
Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni 
z narodem radzieckim. D3wo- 
dem tego jest choćby fakt, że na 
walnym zebraniu koła TPPR w 
„Metalurgii* zapadła uchwała, 
że każdy z członków Koła zobo- 
wiązuje się wprowadzić trzech 
nowych członków, Na zebraniu 
Koła przy Urzędzie Skarbowym 
postanowiono zaprenumerować 
miesięcznik „Wolne narody”, 
Poza tym członkowie Urzędu 
Skarbowego wezwali do współ- 
zawodnictwa pracy na ode nku 
TPPR Starostwo Powiatowe 
Szkoła Handlowa przyrzekła, że 
pomoże w dekoracji lukalu Po- 
wiatowego Zarządu Towa 
stwa Przyjaźni Polsko-Rad: 


koju. 


Fabryki Mebli G 


wykonały 3-letn 


Związek Zawodowy Pracownikó 
w Łodzi melduje o wykonaniu: plan 


kiej. .Pracowniey Spółdzielni 


iętych Nr 1i Nr 2|; 


i plan produkcji 
w Leśnych i Przemysłu Drzewnego 
nu Beletniego produkcji w Fabrykach 


Mebli Giętych ne 15 2 w Rudamsku. 


W Fabryce M. G. ne 1, plan 


Beletni produkcji został wykonany w 


czerwcu bra w Fubryce M, G. ne 2, plan $-letni produkcji przekroczono 


w dniu 1 sierpnia br. 
Załogi obu fabryk dla 


Fabryce M, G 


ezezenia 
konały do dnia 22 lipca br. ponad miesięczny plan, prod 
tuteli teatralnych, 1608 oparć fotelowych i 400 fordi w y 

Ww ne l w miesiącu lipcu we współzawodnich 


5 rocznicy powstania PRWN wy- 


brało, udział 69 robotników, eo stanowi M procent załogi fabrycznej, 


| norma produkcji którys przekracza 


sd 100 da 182 procent. 


WALKA Z ALK 


oułębjenia Przyjaóni Polsko- Radzieckiej 


Gminnej „Samopomoc Chłop: 
ska“ w Zielonej Dąbrowie po- 
stanowili wstąpić w szeregi 
TPPR. 

W dniu 6 października odbę- 
dzie się uroczysta akademia w 
kinie „Wolność“, na którą złoż 
się część oficjalna i część art 
styczna: Mamy nadzieję, ZE dzić 
ki sprawności i energii TPPR, 
w Radomsku w pażdziernika 
szeregi jego członków zostaną 
podwojone. 


BEZANŃNSKI 


NAJWIĘKSZE SUMY PRZEZNACZONO NA OŚWIATĘ e 


Budżet na rok 1950 uchwaliła 


Wojewódzka Rada Narodowa 


Ob, Kawczak stwierdził, że ak- 
cja „H“ rozwija sie na odciaku 
trzody chlewnej pomyślnie, Pogło 
wie trzody regeneruje się szybko 
— ilościowo i jakościowo, Jeduak 
że rzecz się ma inaczej, jeżeli cho 
dzi o hodowię bydła, 

Ob. Zieliński zwrócił uwagę Ga 
biurokratyczne podejście niektó- 
rych resortów Urzędu do napływa 
jących spraw z terenu, co opóźnia 
wykonanie prac. Dotyczy '3 w 
szczególności spraw  budowia- 
nych, 

Ob. Michurski wskazał na nie- 
zsynchronizowanie działalności U- 
rzędu Wojewódzkiego ze Zw, Sa- 
mopomocy Chłopskiej, co szczegól 
nie dało się we znaki przy zaopa- 


trywaniu w nawozy sztuczne, 

Tow, Salski zatrzymał się nad 
problemem wykonania w terenie 
nakreślonego planu trzyletniego i 
przygotowaniami do planu sześcio 
letniego, 

W dalszym ciągu, zgodnie z po 
rządkiem dnia, Wojewódzka Rada 
Narodowa przedyskutowała i u=- 
chwaliła budżet województwa w 
wysokości ponad 90 milionów zło 
tych, z czego 25 procent przezua 
czono na oświatę, Również ua rol 
nictwo i zdrowie publiczne preli- 
minowano ponad 25 procent bud- 
żetu, 

Ostatni punkt porządku. dnia 
poświęcono sprawozdaniu z dzia- 
łalności Urzędu Zatrudnienia. 


weźmie czynny udzi 


W bieżącym roku Miesiąc Po- 


dzieckiej odbywać się będzie 
pod hasłem „Przyjaźń z ZSRR, 
przykład ZSRR — oto podsta- 
wowe Źródła naszych zwy- 
cięstw'. 

Aby zamanifestować przyjaźń 
jaką żywi młodzież polska do 
ZSRR i bohaterskiej młodzieży 
radzieckiej i jej organizacji 
„Komsomołu“, cała młodzież 
ZMP-owska weźmie żywy u- 
dział w obchodzie miesiąca Przy 
jaźni Polsko-Radzieckiej. W o- 
kresie trwania Miesiąca wszyst- 
kie koła ZMP urządzą zebrania 
ną których wygłoszony będzie 
referat na temat „Młodzież ra- 
dziecka“, 

Zorganizowane zostaną festi- 
wale młodzieżowych filmów ra- 
dzieckich, koncerty i wystawy. 
Świetlice zaopatrzone zostaną 
w materiały o następującej te- 
matyce: „ZSRR — kraj przodu- 
jącej gospodarki rolnej“, „Mi- 
czurin — wielki przeobraziciel 
ptzyrody*, „Oświata powszech- 
na ZSRR”. 

W porozumieniu z patrona- 
tem opiekuńczym przy Pow. 


Plan inwestycyjny „Metalurgii“ 


Obok spraw produkcyjnych na 
ostatniej naradzie wytwórczej w 
„Metalurgii* omawiano także wy 
konan'e planu inwestycyjnego na 
rok 1949 oraz planowane inwe- 
stycje na rol 1950. 

Ogółem w planie inwestycyj- 
nym na rok bieżący przewidziana 
21.020 tys. zł, z czego wydatkowa 
no dotychczas niecałe 7 miln. zł. 

„ Sumę tę wykorzystano na zało 
iwestycji kanalizacyjnych. 
gowych i elektrycznych 
na gwoździarni (45 tys. zł) na in 
stalacje wodne w druciarni (1 mi 
lion 300 tys. zł), na zakup sprzę- 
tu strażackiego i budowę cynkow 
ni. Kwoty przeznaczone na zakup 
sprzętu strażackiego i instalację 
nie zostały jeszcze rozehodowane, 
a kredyty muszą zostać w przewi 
dzianym term! mie wykorzystane. 


w planie inwestycyjnym na rok 


HOLI 


1950 przeznaczono na przejście z 
napędu prądem stałym na prad 
zmienny. Ta inwestycja pochłonie 
sumę 13 miln. 425 tys, zł. Na bu- 
dowę warsztatu szkolnego prze- 
znaczono 15 miln, zł. Warsztat 
ten powstanie poza terenem fa- 
brycznym. 

Trzęcią, co do wielkości sumę 
(5 miln, zł) przeznaczono na budo 
wę pieca do żarzenia drutu, Pozo 
stałą kwotę rozchoduje się na apa 
raty kontrolne do pieców hartow 
niczych, na zakup 25 szafek i bu 
dowę ubikacji. 

Tak w skrócie przedstawiają 
się plany inwestycyjne. Wąrto 
jeszcze podkreślić, że budowa 
warsztatu szkolnego, o którym by 
ła mowa powyżej, jest niezmier- 
nie ważnym wydarzeniem, Dzieki 
niemu szkolić będzie można nowe 
kadry fachowców, których kraj 


nasz potrzebuje dużo, (w) 


ZMEM 


jednym z ważnych zadań Zw. Zaw. 


Dnia 24 bm. w Warszawie w |jące się w umowach o współza- | stwa. 


gmachu Centralnej Rady Związ* 
ków Zawodowych, odbyła się kon 
ferencja prasowa, na której prze- 
wodnicząca Społecznego Komite- 
tu do Walki ż Alkoholizmem przy 
CRZZ, ob. Piwowarska poinformo 
wała przedstawicieli prasy o dzia 
łalności Komitetu oraz © wyni- 
kach 3-dniowego zjazdu, poświę- 
conego walce z alkoholizmem w 
masowych organizacjach społecz 
ñych. 

Komitet, w którego skład wcho 
dzą przedstawiciele wszystkich 
organizacji społecznych, rozwija 
szeroką akcję uśw.adamiającą 0 
szkodliwości alkoholu, W świetli 
cach związkowych prowadzone są 
odczyty i pogadanki.  Zrozumie- 
nie znaczenia walki z alkoholiz= 
mem wzrasta wśród związkow= 
ców, czego wyrazem są pojawia- 


wodnictwie pracy 
do trzeżwość 

W celu przygotowania działa- 
czy. terenowych do waki z alko- 
holizmem odbył się w Warszawie 
w dniach 22 į 23 bm, dwudniowy 
kurs, na którym wykładowcami 
byli: min. Henr; 'wiątkow: 
prof. Michałowicz, dr Irena Szta- 
chelska i mni, W wionej 
sji brali udzał liczni związkow- 
cy. W obradach uczestniczył Min. 
Zdrowia, dr Korzeniewski, 

Po zakończeniu kursu, adbylo 
się pod przewodnictwem sekreta 
rza CRZZ ob. Piwowarskiej I ple 
narne posiedzenie Społecznego 
Komitetu do Walki z Alkoholiz- 
mem, na którym rozpatrzono for 
my tej walki oraz wysunięto sze- 
eg konkretnych wniosków, 
ie obok akcji uświądamiającej 
zmierzają do zwalczania 


zobowiązania 


Konferencja wypowiedzia- 
się m, in, za obowiązkowym 
leczeniem alkoholików, za ograni 
czeniem wydawania koncesji na 
sprzedaż wysokoproeentowego al- 
koholu oraz za oddawaniem loka 
li po zamkniętych restauracjach 
spody PSS. Uchwalono oto- 


czyć szczególną opieką młodzież 
w tym celu zwrócić się do władz 
szkolnych © wprowadzenie do 
szkół wykładów o szkodliwości al 
koholu oraz wzmóc kontrolę nad 


wykonaniem zakazu sprzedaży 
alkoholu dzieciom i  mładocia- 
nym 


CENNIK 


OGŁOSZEŃ 


W DZIENNIKU „GŁOS RADOMSZCZAŃSKI" 
a jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przy- 
jeto 1 mm przez szerokość 1 łamu (szpalty). W tekście i za teks- 


tem — 6 łamów po 45 mm. 


Wielkość ogłoszeń Za tekstem Nekrologi Drobne 
od 1do100 mm 70 zł 10 zł 80 zł 
od101do200mm 110zł NMO zł zł 
od201do300mm 160zł 160 zł —zł 
powyżej 300mm 200zł 200 zł — zł 


Ogłoszenia tabelaryczne. bilanse i kombinowane o 100 


drożej. 


proc. 


październikowych 


pogłębiania Przyjaźni Polsko-Ra-| 


Młodzież radomszczańska 


ał w uroczystościach 


Radzie Narodowej koła ZMP 
obejmą opiekę nad mogiłami 
poległych żołnierzy radzieckich 
i polskich. Młodzież weżmie ma 
sowy udział w marszach szlaka+ 
mi zwycięstw organizowanych 
przez Główny Urząd Kultury 
Fizycznej — w rocznicę bitwy 
pod Lenino. 


Zarządy Szkolne, Koła Gmin- 
ne i Fabryczne ZMP zwrócą u- 
wagę na odpowiednią dekorację 
budynków, organizowanie wy- 
staw książki radzieckiej, zorga- 
nizują występy młodzieżowych 
zespołów artystycznych szkol- 
nych i robotniczych na wsi. Po- 
za tym koła ZMP wezmą udział 
w odbywających się z okazji 
miesiąca konkursach artystycz- 
nych. W zespołach dobrego czy- 
tania odczytywane będą frag- 
menty z literatury radzieckiej. 
W zakłądach pracy i szkołach 
ZMP-owcy wydadzą okoliczno- 
ściowe gazetki ścienne. 


Zawiadomienie 


! pracy, Premie w wysokości 5 ty: 


Kwiatkiem w głowę 


Wszelkie - „nieszczęścia”, które 
spotykają naszego przyjaciela, Te 
osia zdarzają się z reguły na ul, 
Reymonta, 

Tym razem Teoś szedł ń. 
Dziewczynka, z którą umówił się 
na „randkę* nie przyszła. Posta 
nowił więc przespacerować się na 
stację i z powrotem z nadzieją 
spotkania znajomych, 

Ale wiadomo Teoś ma szczęście 
do przygód. Tak i tym razem za 
ledwie uszedł kilka kroków a tu 
z balkonu pod którym 
przechodził, poderwane silniejszym 
podmuchem wiatru lecą dwie do 
niezki, Jedna lekko potrąciła ron 
do kapelusza, druga upsdła nieco 
dalej, Na szcze: jednak żodn 
z nich nie rozbiła się na głowie 
przechodniów, 

„A szkoda — kończył swe opo- 
wiadanie Teoś, przypalając A 
nika“ — bo czyż nie przyjemnie 
jest dostać kwiatkiem w głowę? 

Musimy odrazu przyznać się do 
tegi że nie podzielamy zdania 
Teo: Moglibyśmy jeszcze z$£0- 
dzić się na sam kwiat, z doniezką 
jednak w żadnym wypadku 

Sądzimy, że tego samego zdania 
są wszyscy nasi czytelnicy í wła-- 
ścieielka kwiatów, której niniej- 
sze „drzazgi” poświęcamy, 


Przodownicy pracy 
w PFMG Nr. 2 


otrzymali premie 


W Państwowej Fabryce Mebli 
Giętych Nr 2 w drugim kwartale 
toczącego się współzawodnictwa 
otrzymało premie 18 pracowników 
się 


cy złotych uzyskali: 
Słomczyńska, Helena _Plutż 
Stefan Michalski, Tanani 
Ozór, Franciszek Kuliński i Jan 
Hawysz. 


Weronika 


+ 


Towarzystwo Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej komunikuje, że biuro 
oddziału, które mieści się przy ul. 
Reymonta 40 czynne jest codzien 
nie od godziny 8 do 16 i od 18 
sdo 20. 


Radioodbiorniki i rowery 
ma spiate 


Dyrekcja Powszechnych Do- 
mów Towarowych _ wprowadziła 
ratalną sprzedaż radioodhiorni- 
ków i rowerów. Z tego rodzaju 
udogodnienia korzystać mogą 
wszyscy pracownicy f'zyczni j u- 
mysłowi urzędów, instytucji i 
przedsiębiorstw państwowych o- 
raz instytucji samorządowych i 
społeczno - spółdzielczych, jak 
również mało i średniorolni chło 
pi (członkowie ZSCh) oraz robot- 
n.cy rolni, 

Radioodbiorniki i rowery naby 
wać można w Domu Towarowym 
w Radomsku. 


Akcja klasyfikac 


W miesiącu wrześniu i paź- 
dzierniku w- powiecie radom- 
szezańskim przeprowadzana jest 
szczegółowa klasyfikacja grun-| 
tów, znajdujących się w. admi- 


nistracji ytucji państwo- 
wych i społecznych, jako też 
będących własnością prywatną. 


Akcja ta ma na celu ustalenie 
ilości gruntów w  poszczegól- 
nych klasach, określenie jakości 
gleb itp. 

Ma to doniosłe znaczenie dla 
całokształtu zagadnień, związa- 
nych z organizacją rolnictwa, 
a szczególnie dla planowania i 
organizacji produkcji rolniczej. 

Powołani zostali pelnomocni- 
cy powiatowi, którzy wespół z 
przedstawiciełami ZSCh i Refe- 
ratem Rolnictwa i Reform Rol- 
nych oraz Komisją Społeczną 
dokonuje klasyfikacji gruntów. 

(Klasyfikacja dokonywana jest 


Ob, Słomczyńska (poliinrka) 
znana przedownica pracy, 


Po 4 tysiące złotych otrzymali: 
Wacław Gielee i Władysław Buliń 
ski, po 3 tysiące złotych — AŻ 
sław Szaliński, Jan Kłodos, 
na Frydman, Wacław Pukacz i J6 
zef Cieciura, Po 2 tysiące złotych 
— Janina Musiał, Magdaleną Bia- 
Szczyk, Ireńa Łatosz i Józefa To 
maszewska, 

Ogółem wypłacono 63 tysiące 
złotych premii, Wyżej wymienieni 
przodują we współząwodnictwie 
od szeregu miesięcy, (sław) 


ji gruntów trwa 


przez tzw. „dwójki operacyjne*, 
(wytypowane przez Gminne Ko 
misje Społeczne), 


Odpowiedzi Redakcji 


Gb, Jan Kaczmarek, wieś Tworo 
wice, Nadesłanego przez a arty 


é o życiu waszej wsi, jej ra- 
dościach i bolączkach, Z da 
współpracy skorzystamy chętnie, 
„Obserwator“, Ponieważ list 
trzymaliśmy ze znacznym opóźn 
niem, sprawą poruszona przez 
Was jest nieaktualna, Prosimy o 
częstsze korespondencje, 
Jezenniea*, O werółzawadni- 
w nauce pisaliśmy, już dwu 
krotnie, W sprawie przystapienia 
do współzawodnictwa należy zwró 
cić się do xoła szkolnego ZMP, 
ZG, Pisze obywatelka, że choia 


laby nauczać analfabetów. List 
; Wasz świadczy o tym, że akcja 
zwalczania analfabetyzmu znajdu 


iw poszczególnych  giomadach 
przy udziale wszystkich zainte- 
resowanych _ użytkowników 


je zrozumienie wśród społeczeń- 
stwa, Radzimy zwrócić się do Za 
rządu Powiatowego ZMP Radom- 
sko, M. Dobrvszycka. 


Str. 0 


z Konkursu C 


Po zakończeniu Konkursu część 
członków jury i uczestników Kon- 
kursu zatrzyma się przez czas pe- 
wien w Polsce, dając koncerty w 
Warszawie i na prowincji. 

EA 


Dnia 29 bm. odbędzie się w Filħar- 
monii Państw. recital wybitnego pia- 
nisty radzieckiego, rektora Akademii 
Muzycznej w Leningradzie, Pawła 
Sieriebriekowa, Program zawiera u- 
twory Czajkowskiego, Mussorgskie- 
go i Rachmaninowa. 


s. 


Członek jury Konkursu, pianistka 
francuska Lelia Gousseau, udaje się 
do Sopot, gdzie wystąpi w ramach 
koncertu symfonicznego Filharmonii 
Bałtyckiej, 


* o" 


Film Polski opracowuje specjalny 
dodatek poświęcony Konkursowi Cho 


meen 


SEd 


PANSUWOWY TEATR 
im. STEFANA JARACZA 
ul. Jaracza 27 


Dziś o godz. 19.15 _ przedstawienie 
dramatu pt. „Maria Stuart“ Juliusza 
Słowackiego, w nowej inscenizacji 
Iwo Galla, z ilustracją muzyczną 
Waldemara Maciszewskiego. 

Z chwilą rozpoczęcia przedstawie- 
nia nikt nie będzie na Salę wpusz- 
czony. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
11 Listopada 21 — tel. 150-36 

Codziennie o godz. 19,15 doskonała 
komedia M. Bałuckiego „Klub kaw: 
lerów" z udziałem Ireny Grywiński 
Karola Adwentowicza i Adolfa Dym- 
Szy. 


MIGAWKI 


ż z 
hopinowskiego 

pinowskiemu. Polskie Radio nagrywa 
na taśmie wszystkie audycje konkur- 


SN 


Przewodniczący jury TY Międzyna- 
rodowego Konkursa im, Fr. Chopina 
— prof. Drzewiecki (Polska). 


TEATR LALEK „PINOKIO* TPD 
Nawrot 27, tei. 135-74 


Codziennie prócz poniedziałków 
godz. 9.30, w niedziele i święta go+ 
dzina 12-ta „Wilk, koza i koźlęta”, 


-Mamie 


ADRIA (Stalina 1) 
„Świat się śmieje" 
godz 16, 18, 20 
Film dozwolony dla młodz. od lat 20 
BALTYK (Narutowicza 20) 
„Ali Baba i 40 rozbójników” 
Film w naturalnych kolorach 
godz, 17, 19, 21. 
Film dozwolony dla młodz. od lat 7 
BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 20 
film dozwol. dla młodz. od lat 18 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
„Program aktualności krajowych i 
zagranicznych nr 41“ 
godz, 11, 12, 18, 16; 17, 18, 19; 20 
i 21, 
HEL (Legionów 2-4) — dla młodz. 
„Klatka słowicza” 
godz. 16, 18, 20 
MUZA (Pabianicka 173) 
„Ulica graniczna” 
godz. 18, 20 
film dozwol, dla młodz, od lat 12 


„Awantura na wsi“ 
godz. 16, 18.30, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 


PRZEDWIOŚNIE (Żeromsk, 74-76) 


godz. 16, 18, 20. 

Film dozwolony dla młodz, od lat 7 
ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 

„Dni zdrady” 

godz. 16.30, 18,30, 20.30. 

Film dozwolony dla młodz. od lat 14 
ROMA (Rzgowska 84) 

„Kwiat milości” 

godz. 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 16 


` Członek jury IV Międzynarodowe- 
go Konkursu im. Fr. Chopina — Pa- 
weł Sierobriskow (ZSRR), 


PAWEŁ SEREBRIAKOW 
(ZSRR) 


W FILHARMONII 


W Il-gim koncercie symfonicznym 
Państwowej Filharmonii w Łodzi, w 
piątek 30 bm. godz. 19.30, weźmie 
udział znakomity pianista radziecki, 
rektor Akademii Muzycznej w Le- 
ningradzie członek Jury IV-go Mię- 
dzynarodowego Konkursu im. Fr. 
Chopina, Paweł Serebriakow. W pro- 
gramie koncertu, poświęconego w 
całości twórczości Piotra Czajkow- 
skiego, usłyszymy m.in. Koncert for 
tepianowy b-moll i V-tą Symfonię 
-emoll. Dyryguje Kazimierz Wilko- 
mirski, 


Kása Filharmonii czynna w godz. 


10—13 i 17—19,30. Bilety dla człon- 
ków Zw. Zaw. rozprowadza Wydział 
Kult-Ośw. ORZZ (Traugutta 18). 
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Bilety na_mecz 


RSW „Prasa“ - Skarbowcy 


Dla wojska i młodzieży 30 zł. 


DO NABYCIA: 

W „Klubie Międzynarodowej 
Prasy | Książki — Piotrkowska 98 

fluro Ogłoszeń  „Prasa” 
Piotrkowska 55, 

Rozdzielnia pism 
Plotrkowska 200. 

Rozdzielnia pism  „Prasa” 
Plac Reymonta 3—4, oraz we 
wszystkich kasach Urzędów Skar- 
bowych. 


„Prasa” 


REKORD (Rzgowska 2) 


„Traglezny pościg” 

godz. 18, 2 

film dozwolony, dla młodz. od lat 18 
STYLOWY (Kilińskiego 123) 

„Samotny żagiel“ 

dla młodzieży godz. 16 

„Barylecyka* — godz .18, 20 

film dozwolony dla młodz „od lat 18 
ŚWIT (Bałucki Rynek 2) 

„Za wami pójdą inni“ 

godz. 18, 20 

film dozwolony dla młońz. od lat 12 
TĘCZA (Piotrkowska 108) 

„Żelszny dzindek” 

godz. 16, 18, 20 

film dozwol. dia młodz. od lat 7 
TATRY — Dzis kino nieczynne 


szy 

„Awantura na wsi" 

godz. 15.30, 18, 20.30 

film dozwo'ony dla młodz, od lat 14 
WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 

„żelazny dziadek* 

godz. 17, 19, 21. 

Film dozwolony dla młodz, nd lat 7 
WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 

„Harty Smith odkrywa Amerykę" 

film w polskiej wersji 

godz. 16, 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 12 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 

„Diabelska grań“ 

godz. 16.30, 18.30, 20,30 

film dozwolony dla młodz, od lat 7 
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Najbliższe spotkania lig pięściarskich 


Nadchodząca 


niedziela. upłynie nam pod znaklem piłki nożnej i boksu. | Warta (Poznań) 
W Warszawie i Sofii piłkarze nasi walczyć będą z repre 


zentacjami Bułgarii, w kraju zaś pocić się będą przede wszystkim pię- 


ściarze obydwóch lig. 

Metal będzie podejmować Gwar- 
dię stołeczną, której najprawdopo- 
dobniej ulegnie. Związkowiec z Byd 


Hipolit Smutny 


ma środku ataku! 


Z Hipolitem Smntnym pracujemy 
przez Ścianę. Gdy tylko rano nci- 
Śniemy sobie prawiee, Hipcio rozpo: 
cayna ciągłe swoje utyskiwanin, Mu 
pretensje do ZOM-u, pioninuje publi 
czność naszych kin i wreszcie zgorz- 
kniały zasiada do biurka, dając u- 
pust swym żalom, 


s była radosna jak u wstępnia 
ka, gdy wpadnie na jakiś kapitalny 
pomysł, 


przyczynie jego dobrego humoru 
dowiedziałem się niebawem. Nio ura 
dowały go tak ani zbiorowy list za- 
wiernjący  slrmchę niesfornych wi- 
dzów kina „Wista“, ani to, że ZOM 
od dzisiaj zobowiązał się podobno o- 
czyszoznó śmietniki o godzinia -aj 
rano, lecz o dziwo — mecz pomiędzy 
RWS „Prasa“ a Skarhowcami. 

Hipolit z tymi panami ma od dłuż: 
szego czasu na pieńku, A zaczęło się 
to tak, 

Któregoś dnia. Hipcio otrzymał urzę 
dowy papier z Urzędn Skarbowego 
z zawiadomieniem, że tytułem nadp 
ty od dopłaty do podatku od podi 
należy mu się dwa i pół tysiąca 
wej gotówki od tej szanowanej Insty 
tneji. Hipcio wszczął niezwłocznie kro 
ki wstępne, aby te pieniądze wyegze- 
kwować. Złożył już 3 podania, 8 foto 
grafie, świadectwo urodzenia i moral 
ności i do tej pory nie. Do ukończe- 
nia łej zawiłej sprawy brak mu jest 
jeszcze podobno jednego Świadectwa 
— świadectya zgonu. Tymczasem Hip 
cio chciał tę kwotę roztrwonić za ży» 
cia, Co tu <dnż0 mówić, «w tajemnicy 
przed swoję, połowicą. puścić, się „gkoć 
raz na całego. Stąd ta, jak się okazu 
je, zadawniona uraza do Skarbowców, 
stąd ta zadość ze zbliżającego się 
meczu RWS „Prasa“ — Skarbowey, 

Hipcio zgłosił się wozoraj do kapl 
tana drużyny RWS „Prasa“ z pro- 
Śbę o wystawienie go na środku ata- 
ku. Prośbę jego uwzględniono. , 

Dzień 1 października stanie się bi- 
storycznym dniem w dotychczasowym 
cichym Życiu kolegi Smutnego. Dniem 
zemsty za nioziszczono marzenia. 

Zemsta podobno bywa niekiedy ro- 
rkoszą nawet bogów. 


(Kr) 


ı goszczy. będzie walczyć z Koleja- 

rzem z Gdańska, I tutaj należy się 
liczyć z porażką gospodarzy, 

Gwardia (Gdańsk) będzie miała 

za przeciwnika łódzkiego Związ- 

Wydaje się wątpliwym, aby 

ie wygrali na terenie Gdań- 


Druga l:ga również rozegra trzy 
spotkania. 

ŁKS Włókniarz zmierzy się z Ko- 
jarzem poznańskim. Przypuszćzal- 
gospodarze wygrają mecz i to z 
| dużą różnicą punktów, Ogniwo z 
Wrocławia spotka się ze Stalą Pafa- 
wagiem. Tutaj żyć się należy ze 
zwycięstwem. gości. 

Wreszcie Warta poznańska podej- 
| muje Cracovię, z którą powinna wy 
į grać bez zbytniego trudu i to wyso- 
kocyfrowo. 

Mamy już jedno zwycięstwo wal- 
kowerem. Mianowicie mecz Bato- 
ry — Kolejarz (Gdańsk) został zwe- 
ryfikowany jako walkower 16:0 dla 
Kolejarza, ponieważ w dniu 18 bm. 
walczyli w barwach Batorego uprze 
dnio zdyskwalifikowani _Bazarnik i 
Nowara bez zezwolenia PZB, 


Po uwzględnieniu ostatnich wyni- 
ków ligi pierwszej (druga misła 
przerwę) tebelki wyglądają jak na- 
| stępuje. 

F, LIGA 1. 

Kolejarz (Gdańsk) 2 3 248 
Gwardia (W-wa) 2 8 11:05 
Gwardia (Gdańsk) 28 ñil 
Batory (Chorzów) 2.2 3:23 
Związkowiec (Łódź) 10 7:9 
Związkowiec (Bydg) (1 0 2:14 
LIGA u 
ŁKS. Włókniarz 2 4 275 
Pafawag Stal 2 3 22.10 
Ogniwo (Wrocław) 2 2 Bil 
Kolejarz (Poznań) 2 2 12:20 


Cracovia 


STUMETRÓWKA 
W ZSRR zakończyły się mistrzo- 
stwa lekkoatletyczne. Bieg na 100 
m od — lewej Karakułow, Sucha- 
riew, Szełonicki, Koroley i Senadze. 


Pierwsze zwyc ęstwa i porażki 


W sali Toatru Popularnego rozpo- 
tzął sią Pierwszy Krok  Pięściarski. 
W turnieju bierze udział blisko stu 
młodych pięściarzy, Pierwszego dnia 
pozicm walk nie był wysoki. Najlep- 
sm przygotowanie widuć było m pię- 
śoiarzy Spójni kutnowskiej. Chłopcy 

ządzają silnym ciosem i dobrym 


Wyniki I dnin były następujące: 
waga musza — Stanikowski (Widzew) 
pokonał Kljasza (Wł); w koguciej 
Kowalski (WI), pokonał Wapniewskie 
go (Metal); Błaszczyk (Widzew) po 
konst Jóżwiaka (Wł); w piórkowej 
Szylborg (WŁ Pab.) pokonał Miksta 
la (Stal Kutno); żyżkowski (Spójnia 
Kutno) pokonał Jędrzejczyka (Stal 
Kutno); Kałużny (Wł Pab.) pokonał 
Wybrańskiego (Stal Kutno); Bremów 
ski (WŁ) pokonał Kalinowskiego (0- 


„Naramien 


mik“ Łodz. 


rózegrany zosłanie nie w piątek a w środę 


Zarząd Łódzkiego Okręgowego Zwię 
zku Kolarskiego podaje do windomo- 
Ści, że- zapowiedziane na dzień 30 
września br. wyścigi torowe na dy- 


Z życia klubów  : 


Treninai ping- pongistów 
ŁKS Włókniarza 


ŁKS „Włókniarz” podaje da; wiado- 
mości wszystkim członkom Sekoj 


stansje 50 km. o Naramiennik Łodzi, 
zostały ze wzgłędu na to, że w dniu 
2 października br. odbywaję się dru 
żynowo szosowe Mistrzostwa Polski, 
z obawy, aby 
nie ulec kontuzji na torze, przed tak 
poważną imprezą — mogą nie starto- 
wać — zostały przełożone na dzień 
5 października br. 

Przesunięcie daty  zpowiedzianej 
pierwotnie na woześniejszy termin 
imprezy, spowodowane zostało. troską 
ŁÓŻKU, aby dnć łódzkiej publiczna 
koi możność oglądania wyścigów toro. 


treningi zawodniczek i zawodników |wych w epszej obsadzie i przy 
odbywają się codziennie, za wyjąt- | ajiozniejszym udziale zawodników z 
kiem niódziel i Świąt w- godz.. 17,30 | cnłej Polsk 


1.00 w lokalu przy ul. Tymieniec- 
ego 17 pod kierunkiem mistrza o: 
dzi ob, Krzysika Józefa, 

gów jest następują- 


yna — poniódziałki, godz. 
18—21}; Grody: godz, 19—21; piątki: 
godz. 18—21. 
IL drużyna i juniorzy — wtorki; 
godz. tli; godz. 19—21; 


soboty: godz, 17—21, 
Kobiety i juniorzy — Środy: godz, 
17—21; czwartki: godz. 17—21 
boty: godz. 19—21, 
Zarząd Sekcji apeluje, ażeby zawód 
nicy uczęszczali na treningi regular- 
nie. 


Piłka nożna w ZSRR 


WWS - Dynamo 1:3 


MOSKWA (obst. wł.) — Na stadio 
nie moskiewskiego „Dynrmo“ odbył 
się mecz piłkarski z. cyklu rozgrywek 
o mistrzostwo ZSRR między drużyna 
mi WWS a „Dynamo“ (Mińsk), za- 
kończony zwycięstwem „Dynamo 3:1 
1:1). 

A Pierwsza. połowa, po obopólnych ata 
kach, dała wynik 1:1, Po zmianie 
stron „Dynamo przeprowadadło szo: 
reg ładnych kombinacji, w wyniku 
których padły dwie bramki. 


młodych adeptów pięściarstwa 


gniwo); Gondek (Spójnia Kutno) po 
konat Grzejbę (Wł); w lekkiej Miel- 
czarók (WŁ) pokonał Rybickiego 
(Widzew); Szymiół (WŁ) pokonał Ru 
cińskiego (Ogniwo); Clapa (Mot. 
Łódź) pokonał Michalskiego (WŁ) 
Wieczorek (Ogniwo) pskonał Garcar- 
ka (Zw. Łówież); Brzozowski (Zw. 
Łowież) pokonał Goszkowskiego (Spój 
nia Kutno); w półśredniej Walczak 
(Spójnia Kutno) pokonał Stasiaka 
(Stal Kutno); Kasperek, (Ogniwo) 
pokonał Miksztąla (Stal Kutno). 

NL 


„Bralisłava” reprezentacją GSR? 
PRAGA (obst, wł) — Na ponie- 
działkowym posiedzeniu Sekcji Piłkar 
skiej. Sokola ezechosłowackiego wysu- 
nięto ciekawy projekt — aby barwy 
Qzechosłowacji na mecz ż Polską (28 
października) reprezentowała drużyna 
SNU „Bratislava, „Bratislava* znaj 
duje się obecnie na pierwszym miej 
seu w tabeli ligowej i jest najlepszą 
drużyną kraju. Projekt ten rpowodo- 
wany był ostatnimi porażkami repro- 
zentacji piłkarskiej Czechosłowacji, 
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W. Bżaiew 


Daleko od Moskwy 


— Nabijacie mnie w karafzę, towarzysze wyspia- 
rze. Powiadam, nabijacie w karafkę! 


— Nie rozumiem waszych powiedzeń 


główny naczelniku ruchu! 


— Doskonale wszystko rozumiecie, proszę nie uda“ 
wać. Z waszego raportu wynika, że zrobiliście dziewięć 
kilometrów dziennie letniej drogi. 
z żadną normą, Po prostu nabujaliście? 

— Nc podobnego! Jesteśmy ludzie uczciwi. W ciągu 
dnia zrobiono dziewięć kilometrów. Wkrótce nadeślemy 


raport, że droga jest zakończona. 


| działem — droga wkrótce będzie gotowa. 
— Trudno jakoś wierzyć, Skąd takie wyniki? 
— Jakto skąd? Zechciej pomnożyć 
A jeśli 


patriotyzm budowniczych. 
przyjedź i sprawdź, 


puszcza mnie na trasę, Każdego 
spawanie”, 


— Nie szkodzi. 


żartował Aleksy, — Prz) 
rzeć na rurociae. Prze 


ałuję, że nie mogę przyjechać. Naczelnik nie 


„sufitowe spawanie", 
co to właściwie jest. Wy tam ułożycie cały rurociąg, a 
ja go nawet nie zobaczę — skarżył się Greczkin. 

Po dziesięciu latach przyjedziesz 
tu z wycieczką i wtedy obejrzysz sobie wszystko, — za* 
ypuszczam, że ci pozwolą spoj- 
ż na twojej szerokiej piersi bę 
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budowy”. 


towarzyszu 


'To-nie zgadza się 


Czy słyszysz? Powie- 
skiej, 


ć swe normy przez — Ja 


nie wierzysz — 

i tylko, 
dnia piszę: „Okrężne 
a nie mam pojęcia, | Tajsin ją 


dzie Jśniła odznaka 


— Zdziczałeś na wyspie. Aleksy, zaczynasz docinać, 
— wzdychał Greczkin. — Nudno z tobą rozmawiać. Ot, 
Żenia Kozłowa chce ci coś powiedzieć, Czy to cię — 
interesuje? 

— Bardzo, 

— Żenia poskarżyła się, 
atrament, 

— Na świecie wiosna, a ja siedzę w czterech ścia- 
nach, zamknięta przez Greczkina, 

— Puść go kantem i przejeżdżaj do nas! 

— Przedtem, to jeszcze mogłam uciec — westchnęła 
Zenia. — Ale teraz już się nie uda. Sama na każdym 
kroku wygłaszam Kazania o szacunku do dyscypliny. 
Jestem obecnie kierownikiem organizacji 


cyfry. 


— A może mam prosić za ciebie? Poprosić? 


ci tu dam prosić! -— wtrącił się Gr 


dzicie, on mi tu będzie pracowników odmawiał, Prze- 
cież ona za tobą poleci na wyspę Borneo, zawołaj ją 


— Ty ją puść na razie na wyspę Tajsin. Na wyspę 


puść! 


— Adlosza! Przyszła depesza do ciebie i dwa listy, 
Wszystko razem — zawołała Żenia. Czy mam ci prze- 
słać przez okazję? 

— Serce Aleksego zaczęło mocno walić. 

— Przyślij jak najszybciej, prosił — albo 
czytaj telegram! 


„Aktywnemu współpracownikowi 


że obrzydły jej papiery, 


szybko przeczytała 
Zdanie, które 


współczuli mu. 


do 4 U? 


za dwa, trzy dni, — 


komsomol- Eni 


eczkin. Wi- 


nie..'* 


sowne — z rozpaczą 


wiek był ranny i powrócił na front. 
ranny, a paczka nie może go odnaleźć. 


mia. 


Prze- 


— Przeczytaj list, 


„Kochany Aloszeńka, zbierz siły. Zina S an 
Żenia;i głos jej się załamał, 
Aleksy słyszał wyraźnie wśród szumu 
i niewyrażnych odgłosów, trafiło w serce. 
zczytaj! — powiedział resztą sił. 
— „wysłałam do ciebie list, chyba go 
otrzymałeś, — czytała dalej powoli 
wziąć Alosza sił, ażeby przeżyć takie nieszczęście”... 
Na linii zrobiło się cicho, żałośnie pukał aparat 
Morse'a. Budowniczówie lubili nżyniera i w milczeniu 


jeszcze nie 


Żenia. Skad 


Żeniu — rzekł Aleksy, wracając 


enia nie odpowiadała. Aleksy ponowił prośbę. 
— Nie trzeba, Aleksy. Przyślemy listy, otrzymasz je 


odpowiedział zamiast Żeni Grecz- 


— Czytaj! — zażądał Aleksy! 

— List od naczelnika szkoły wojskowej — oświad- 
czył Greczkin i jąkając się bardziej, niż zazwyczaj, za” 
cząt czytać: „Szanowny Towarzyszu Kowszow! Paczka 
ód was przybyła już po tym, 
wyjechał na front. Wasz brat był najlepszym uczniem, 
tak, że proponuję wydać ją najlepszemu z uczniów obec 
nego kursu. Proszę zgodę swoj 


jak Dymitry Kowszow 


ą nadesłać telegraficz- 


— Co? — pytał Greczkin — Co zrobić z paczką? 
— Wyślij telegram, niechaj zrobi, co uważa za sto- 


w głosie odezwał się Aleksy, Czło- 
„Może znów jest 


(D. e. n). 


